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NALEZYTUSG POCZTOWA 
GFŁACGNA RYCZAŁTEM 


„iowa Retorma” wytiodzi codziennie rono, 


Prenumerata wynomł: 


lelopisów nadsyłanych liedakcja nie zwraca. 


Na przyjazd 
prezydenta Rzeczyospalitej 


Kraków, 15 czerwca. 

Dzisiaj w osobie prezydenta Stanisława Woj- 
cicchowskiego, po raz pierwszy przybywające- 
go w gościnę do naszego miasta, powita prasta- 
ry gród podwawelski najwyższego dostojnika 
Rzeczypospolitej, prawnego  dzierżyciela jej 
majestatu i suwerennej władzy przedstawicie- 
la. Przed majestatem państwa, widomie wyra- 
żonym w osobie prezydenta Rzeczypospolitej. 
pokionią się dzisiaj w hołdzie i czei serdecznej 
nie tylko mnogie rzesze ludu krakowskiego, 
lecz i te mury starodawne, tchnące wiekową 
wymową kornego posłuchu dla dostojnych 
przedstawicieli samowładności narodu. Przed 
dostejnym gościem załopocą w pokłonie setki 
sztandarów, zahuczą powitalne fanfary, za- 
grają dźwięki Marjackiego hejnalu, zabiją ży- 
wiej serca witającej ludności. 

A nigdzie może tak silnie nie przemawia po- 
czucie Majestatu Rzeczypospolitej, reprezento- 
wanego przez jej głowę najwyższą, jak wlaśnie 
tutaj, w okolu tych murów prawiecznych. jak 
właśnie tutaj w cieniu Wawelskiego Zamku, 
siedziby Bolesłtwów, Jagiellonów i Batorych. 
To też niezapomniane dni radości przeżywało 
miasto nasze, gdy swego czasu po długiej nocy 
niewoli mogło wreszcie w osobie pierwszego 
Naezclnika państwa, Józefa Piłsudskiego, po- 
wilać prawego dziedzica najwyższych dostojni- 
ków narodu. Nie z mniejszą wita radością i 
Stanislawa Wojciechowskiego, jako drugiego 
z kolei dzierżyciela symbolu państwa i jego sa- 
mowładności. 

W tem zaś powitaniu pragnie nasz gród jak 
najmocniej zadokumentować tradycyjne po- 
czucie wierności i posiuchu dla wielkiego, pań- 
stwowego idealu, pragnie jak najżywiej jego 
potrzebą w obliczu Polski całej zamanifestować. 
Bo wszakże to jasne, że wśród czynników, któ- 
rych braknie w tej chwili naszej Ojczyźnie dla 
skutecznej, państwo-twórczej budowy, znajdu- 
je się także potrzeba przyjęcia najwyższego, 
państwowego ideału za kryterjum i podstawę 
wszelkich bieżących poczynań, za hamulec 
wszystkich tak wybujałych walk koteryjnych 
i stanowych. Żywem wcieleniem tego najwyż- 
szego, państwowego idealu będzie dia nas zaw- 
sze każdorazowa osoba prezydenta Rzeczypo- 
spolitej, zaś każdorazowe jego przybycie w 
mury podwawelskiego grodu będzie zawsze u- 
derzeniem serc naszych o grobowe tumby sar- 
kofagów królewskich, będzie wywołaniem w 
nas głosu Wielkiej Rzeczypospolitej i tej, co 
kiedyś orlemi skrzydłami husarskich chorągwi 
szumiała, i tej, co, z .grobu powstawszy, dziś 
idzie ku światłom świetnej przyszłości. 

Tem zaś żywszem jest to przypomnienie, że 
i tym razem, jak za pelnych chwały dni Józefa 
Fiłsudskiego, najwyższym przedstawicielem 
Rzeczypospolitej jest człowiek, w całej świet- 
ności reprezentujący godność i majestąt naro- 
du. Wprawdzie do nowych potrzeb i czasów 
przystosowany, w miejsce ostrych, nieugiętych 
rysów wojennej postaci swego poprzednika, 
idącego twardym chodem, nie zawsze przeż 
wszystkich rozumianym, przybrał szaty cichego 
pielgrzyma, już nie mieczem czy zimnym upo- 
rem, lecz serca słoaycza, przyjacielskiem jedna- 
niem i ducha podnoszeniem w jałowych dotąd 
ugorach polskiego samolubstwa i zaślepienia, 
wyrębującego nowe, świetlane szlaki, Od pierw- 
szej chwili swego wystąpienia w orędziu do na- 
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nie po drodze fundowania „praw i granic“ na-|od takich czy innych stronniczych opinij) — kenie Sofji nie było trudnem, albowiem rząd 


szych na sile naszych sere odrodzonych. 

Ta właśnie linja skromnej, choć równie fun- 
damentalnej, picłgrzymiej drogi, zapewne spra- 
wiła, że oto gorący wyznawca praktycznych 


podaje przyjacielką rękę tym właśnie, którzy 
w takim samym wyborze jego poprzednika 
prowokację narodu widzieli, stara się nawiązać 
nić, tak tragicznie potargana pomiędzy duszą- 


metod życia, fundator i poplecznik polskiego ¡mi polskiemi i utorować drogę do prawdziwej, 


kooperatyzmu, stara się przedewszystkiem 
schodzić w głąb duszy polskiej, jej siłę i twór- 
czość oprzeć nietylko na opanowaniu realizmu 
życiowego, lecz przedewszystkiem na niespoży- 
tych moralnych podstawach. Ta też obrana dro- 
ga zapewne sprawiła, że Stanisław Wojcie- 
chowski, dawniejszy rewolucjonista, czerwony 
konspirator, bojowiec i współredaktor tajnego 
„Robotnika“, przyjaciel osobisty i ideowy Jó- 
zefa Pilsudskiego, na stanowisko prezydenta 
Rzeczypospolitej powołany, dzisiaj — w imię 
wielkiego państwowego ideału i w imię wyku- 
wania nowych wartości moralnych (niezależnie 


STAMBULIJSKI LEDWIE USZEDŁ Z ŻY- 
CIEM. — WALKI SIĘ TOCZĄ. 


Medjolan, 14 czerwca (PAT). „Corriere della 
Sera“ donosi o pościgu za Stambulijskim: 

Kiedy sytuacja byłego premjera ministrów 
we wsi Sławowice stała się niebezpieczną, wy- 
cotal się Stambulijski w kierunku miejscowości 
Catar. Kawalerja i piechota kryły jego odwrót. 
Szeregi chłopów zmalaiy. Kiedy Stambulijski 
uznał, że niema ratunku, usiłował z kilku to- 


warzyszami ujść automobilem. Plan bylby Się dlug ostatnich wiadomości, 


powiódł, gdyby nie to, że szofer został raniony 
1 ujechawszy kilkadziesiąt metrów, wjechał w 
rów i przewrócił automobil, Stambulijski wy” | 
szedł bez szwanku, ukrył się w lesie. Las został | 
otorzony przez wojska rządowe. Oczekują la- 
da chwila pojmania Stambutjskiego. Bylby on 
zapewne nie wyszedł z życiem, gdyby nie to, 
że nowy rząd wydał rozkaz pojmania go żyw- 
can. j 


Wieś Sławowice jest zupelnie otoczona, Mini- imirem kontrr 


ster wojny przeczy, jakoby zarządził mobili- ! 
zaęję: 


jeszcze ustalone. Polityka jej pozostała nadał 
przyjazną dla ententy. Wszystkie minister- 
stwa i urzędy publiczne w Sofji są otwarte. — 
Piechota na automobilach i kawalerja rozbraja- 
ją chłopów. Również i z Bułgarji północnej nad- 
chodzą wiadomości pomyślne. W kilku miej- 
scowościach toczą się jeszcze walki z chłopa- 
mi. Straty są po obu stronach. Z obu stron o- 
trzymano posiłki. Chlopi stawiają jeszcze opór 
w oddaleniu 25 klm. od Sofji. Opór na linji ko- 
lejowej Sofja— Konstantynopol, na której ruch 
ustał, potrwa zapewne jeszcze jakiś czas. 

Według wiadomości dotychczasowych armja 
jest panem sytuacji. Korespondent pisma „Co- 
rierre dela Sera“ zaznacza wreszcie, że nowy 
rzą dnie jest jeszcze zupeinie ugruntowany i 
nie będzie ugruntowany, dopóki Stambulijski 
nie bedzie pojmany. 

Grac, 14 czerwca (PAT). „Tagespost* do- 
nosi z Belgradu: Wedle informacyj prywatnych 
Stambulijski znajduje się obecnie w miejsco- 
wości Stara Zagora i jest panem północnej Bui- 
garji. Posłowie bułgarscy partji chłopskiej two- 
rzą w okręgach wyborczych zbrojne oddziały 
chiopskie, które idą na Sofję. Stambulijski miał 
ogiosie nad Sofja blokadę głodową i chłopi o- 


rodu, zakreślonem wśród krwawych, polesnych |Rolicy stolicy nie chcą dostarczać do miasta 
środków żywności. co dało się już odczuć w 
mieście. Rząd sofijski miał wezwać kupców i 
zamożniejszych mieszezan. by odstąpili swe za- 
pasy dla niezamożnej ludności. 


ran, otwartych tragicznym zgonem pierwszego 
prezydenta, wziąwszy sobie za godło Mickie- 
wiczowski nakaz „ulepszania dusz“, Stani- 
sław Wojciechowski idzie wytrwale i spokoj- 


ła Akademi Uni gaci 


sina domow 


jak najszerszej (nie wyłącznej i partyjnej) więk 
szości polskiej i demokratycznej. 

Na takiej drodze nielatwej i na. dalszą metę 
wymierzonej, obecny prezydent Rzeczypospo- 
litej, którego dziś witamy w Krakowie, znaj- 
dzie niewątpliwie poparcie wszystkich szczerzo 
państwowych żywiołów, spragnionych demo- 
kratycznej i sprawiedliwej kooperacji twór- 
czych sił narodu. 

Zmajdzie zawsze rzetelne poparcie Krakowa, 
tego podwawelskiego ogniska myśli państwo- 
wej, twórczego czynu i ducha równowagi. 
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STAMBULIJSKI WALCZY Z NOWYM 
RZĄDEM. 

Berlin, 14 czerwca (AW). Wedlug pierwot- 
nych informacyj przebieg rewolucji miał być 
bezkrwawy, tyniczasem obecnie donoszą o prze 
szło 100 zabitych i większej liczbie lżej lub cię- 
żej rannych. Pierwotnie dzienniki donosiły, że 
zamachcwcy mają za sobą prawie cały naród 
bułgarski, obecnie zaś prasa niemiecka wspo- 
mina, żo istnicju prawdopodobieństwo wybu- 
chu wojny domowej i walk bratobójczych. We- 
| zasiągniętych od 
podróżnych, na póinocy od linji kolejowej od 
Solji nastąpiło starcie między rewoluejonista- 


mi, a wiełkiri oddziałem doskorale uzbrojonych ' 


chłopów, zaopatrzonych w działa. Oddział ten 
liczy okołe 500 ludzi. O przebiegu i wyniku 
spotkania brak dotychczas wiadomości. 
Również z szeregu miejscowości donoszą 0 
słabszych starciach między chłopstwem a rewo- 
lucjeonistami. Byly minister w gabinecie Stam- 
bulijskiego, Anastazow, organizuje pod Rado- 
ewolucyjne chiopstwo. Ponadto 


poseł temiznow rozwija podołną akcję w oko- 


x licach Soli Flamuvuiijski ma stanąć na czele; 
Wewnętrzne bezpieczeństwo Bułgarji nie jest kontrrewolucjenistów. . 


SOFJA STOCZONA PRZEZ CHŁOPÓW. 

Belgrad, 14 czerwca (VAD). Wiadomości, ja- 
kio tulaj nadeszły drogą na Carygrod gloszą, 
żę zwolennicy Stambulijskiego zdołali otoczyć 
Sofję i przeciąć połączenia stolicy z krajem. 
Nowy rząd bu!garski przez całą noc obradował 
nad sposobem rozdziału żywności między lud- 
ność stolicy i postanowił wezwać ludność do 
zmniejszenia racyj żywnościowych. 

Paryż, 14 czerwca (AW). Agencja Havasa 
komunikuje: 


Poselstwo bułgarskie w Paryżu dowiaduje 


się, że ludność włościańska Bułgarji zerganizo- ` 


wała czynny opór przeciw nowemu rządowi. — 
Armja, skiadająca się ze 100 tysięcy ochotni- 
ków, odcięła już Sofję. 


POSEŁ BUŁGARSKI W PRADZE 
O SYTUACJI. 

Wiedeń, 14 czerwca (PAT). „N. Fr. Presse“ 
donosi z Pragi: 

Poss} rządu Stambulijskiego w Pradze, Da- 
skałow, oświadczył dziennikarzom o sytuacji 
w Bułgarli co następuje: 

Przewrct jest dzielem byłego cara Ferdynan- 
da i jego dynastji. Dokonany został przy pomo- 
cy kamaryli dworskiej, partji oficerów rezerwo- 
wych i Macedończyków, a na celu miał umo- 
żliwienie pewrotu Ferdynanda. Właściwemi 
przywódcami ruchu byli Aleksandrow, przy- 
wódea Macedończyków i jen. Lazarow. Obsa- 


przyjęto: zostawiono nadzwyczajnych do zwy |wszechnej, wywołał zdziwienie, a nawet obu- 
czajnego wymarcia. Dziś już po nadzwyczaj- rzenie. Natychmiast po zajęciu Krakowa przez 


nych pozostało tylko zwyczajne wspomnienie. 
Na samym końcu estainiego z posiedzeń sta- 


| 


Ausbrjg, „nadzwyczajny“ profesor przedzierz- 
gnął się w czystej krwi Austrjaka. Jemu przy- 


Stambalijskicgo nie miał w stolicy dostatecz- 
nych sił wojskowych. Wojna domowa zdaje się 
być nieunikuioną, albowiem ludność chłopska 
nigdy nie uznawała rządu dyanstji Koburgów, 
chociażby waika ta miała trwać dlugo. 

Na razie ograniczą się zwolennicy Stambulij- 
skiege do blokady gospodarczej stolicy, aby 
zmusić ją «lo kapitulacji 
dowozu środków żywności. O stanowisku za- 
granicznych rcprezeniacyj bułgarskich, stwier- 
dza Daskalow, że wszyscy posłowie, z wyjat- 
kiem posła wied'ńskiego, nie uznali nowego 
rządu i oświadczyli, że uznają tylko rząd Stam- 
bulijskiego oraz poddali sią rozkszom bułgar- 
skiego posła w Pradze, Daskalowa, dopóki nie 
uzyskaj, bezpośredniego kontaktu z rządem 
Stambulijskicgo. 

Dalej oświadczył Daskałow na zapytanie 
dziennikarzy, że rząd obecny czyni wszystko, 
aby zdyskredytować nazwisko Stambulijskie- 
go. 
skofilski i turkofilski. 

Co do miejsca pobytu Stambulijskiego Daska- 
low nie może dać wyjaśnień ze względu na v- 
becne sttsunki. Poselstwo bułgarskie w Pra- 
|dza pozostaje jednakże w bezpośrednim kon- 
takcie ze Stambulijskim. 
| Dalej oświadczył Daskałow na zapytanie, czy 
po zwycięstwie rządu Stambolijskiego będzie 
prcklamewaną w Bulgarji republika, iż na każ- 
dy wypadek. dynastia Koburgów nie będzie 
mogła dalej pczosiać w Bulgariji. 

Wreszela zapytany o to, czy przyjdzie do 
unji personalnej z Jugosławią, odpowiedział 
Daskaiów, że nie jest upoważniony do oświad- 
czeń w tej sprawie. Ze sowietami rząd Stambu- 
lijskiego niz pozostawał w żadnych stosunkach. 


OŚWIADCZENIE RZĄDU BUŁGARSKIEGO. 
Sofia, 14 czerwca (PAT). Bułg. Ag. Tel. do 
nosi: Rząd bułgarski stwierdza wobec różnych 
tendency jnych pogłosek, że w całym kraju pa- 
nuje zupelay spokój. Słabe próby oporu zwo- 
lenników Srambulijskiego zostaly złamane. 
Wiedeń, 14 czerwca (PAT). Poselstwo buł- 


garskie komunikuje, że ruch kolejowy do Bul- | 


garji i przez Bulgarję odbywa się bez ograni- 
czenią i bez przeszkód. 
S. H. S. WOBEC BUŁGARII. 

Grac, i4 czerwca (PAT). „Tagesjwst* do- 
nosi z Belgradu: Rada ministrów postanowiia 
jwczoraj wobec sytuacji w Bułgarji rozpocząć 
"akcję dypłomatyczną. Rząd belgradzki poze- 
staje w stałym kontakcie z rządem rumuńskim 
i greckim. Po posiedzeniu rady ministrów mi- 
nister Ninczie oświadczył, że w Bułgarji są o- 
becnio dwa rządy: jeden legalny, Stambulij- 
skiego, drugi nielegalny, Cankowa, którego to 
rządu poselstwa bulgarskie w państwach małej 
ententy nie uznają. 

WŁOCHY WOBEC PRZEWROTU. 

Rzym, 14 czerwca (PAT). „Idea Nationale“ 
oświadcza. że przeprowadzenie jugosłowiań- 
skiej akcji przeciw Bułgarji bez upoważnienia 
mocarstw, musi być wykluczone. 


Dolar 115.000 mk niem. 


| Wiedeń, 14 czerwca (FAT). „N. W. Jour- 
nal“ donosi z Berlina: Po zamknięciu gieldy 
twczorajszej nastąpiia dalsza zwyżka walut za- 
„granicznych. Dołar osiągnął w Berlinie kurs 
115.000 marek, korona austrjacka 1.60 mk. 


ZAMORDOWANIE JEN. BUŁAK- 
BAŁACHOWICZA. 

Warszawa, 14 czerwca (AW). Dzienniki bia- 
łostockie donoszą, że jenerał Bułak-Bałacho- 
wicz zostai zamordowany w drodze z Brześcia 
do Białegostoku. Szczegółów morderstwa brak. 


ich“, jak tego statut wymagał. Nietylko o ża- 


dnem jego dziele, ale nawet o rozprawie nanko-| 


wej bibljografja nie słyszała, Był tylko jednym 
z pięciu wspólawtorów 40-stronicowej broszur- 
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EXPOSE MIN. GRABSKIEGO. 

Warszawa, 14 czerwca (AW). Na dzisiejszem 
posiedzeniu Sejmu minister skarbu Wł. Grabski 
wygłosić ma expose o sytuacji finasowej pan- 
stwa. 

RR R>LEL 
ZERWANIE OBRAD O DYREKCJĘ KOLEJOWĄ 
W GDAŃSKU, 

Z Gdańska donosrą 13 bm.: 

Ze względu na zbliażjącą wię sesję Ligi narodów, 
na której ma być ponownie rozważana sprawa pol- 
skiego odwołania się do decyzji wysokiego komi- 
sarza ligi narodów, e dnia 20 grudnia z. r., doty- 
crącego siedziby dyrekcji kolejowej w Gdańsku, 
przybył dua 9 bm. du Gdańska rzeczoznawca Li- 
gi norodów w sprawach kolejowych, pułkownik 
Hyam. W vwiązku z tem odbyły się w Gdańsku w 
dniach 12 | 13 bm. obrady kolejowych rzeczornaw- 
ców r reprezentantami Senatu wolnego miasta, ce- 
lem ponownego rozważenia technicznej strony tej 
kwestii Wobec wysunięcia w drugim dniu obrad 
przez stronę gdańską postulatów. zmierzających 
do utworzenia z linij, leżących na obszarze wolne- 
go miasta Gdanska „odrębnej, samodzielnej jed- 
nosiki administracyjnej, delegacja polska doszła 
do przekonania, że dalsze obrady nie doprowadzą 
do celu, gdyż 1) sprzeciwia wię to kardynalnym va- 
sadom racjonalnej organizacji gospodarki kolejo- 
wej, 2) osłabiłoby sprawność kolei portu. 

Fo zradagowaniu odpowiedniego oświadczenia, 
delegacja polska w dnia 13 bm. odjechała do War 
.szawy. — Pułkownik Hyam. był poinformowany 
o przebiegu obrad. 


STRAJK GÓRNIKÓW NA ŚLĄSKU 
NIEMIECKIM, 

Z Katowic donoszą 13 bm.: 

Wydane. przez związki zawodowe w niedzięlą 
|basło strajku jeneralnego na Śląsku opolskim, Zna- 
lazło posłuch w całej przemysłowej częścj niemiec- 
| kiego Śląska. Do strajku przyłączyła się także ko- 
, palnia Concordia i szyby Delbrück.. Strajkuje obec- 
nie 120 tysięcy robctników. Robotnicy niemieccy 
zmuszają robotników polskich, pracujących na szy- 
jbach Delbrück, a mieszkających na obszarze pol- 
skim. do strajku. Wogóle sytuacja tych robotników 
po ostatniem rozstrzygnięciu komisji granicznej, 
jest godna pożałowania, Robotnicy ci, jak wiado- 
mo, pobierają 40 procent tego, ile wynosi najlich- 
sze utrzymanie sp stronie polskiej. 

Jak w dalszym ciągu donoszą, strajkujący robo- 
tnicy na Śląsku opolskim odrzucili propozycję mi- 
nisterstwa pracy, przyznającą dodatek zarohbkowy 
dzienny w wysokości 15.000 marek. Strajk rozsze- 
rza się dalej i objął powiaty: kozielski i opolski. 
Kupiectwo niemieckie z obawy przed płądrowa- 
niem sklepów popiera strajkujących, dostarczając 
im środków żywnościowych. 


Sejm śląski 
o częnszach mieszkaniowych 


Katowice, 13 czerwca. 
Na posiedzeniu Sejmu śląskiego omawiano w 
trzeciem czytaniu projekt ustawy mieszkaniowej. 
W głosowaniu przyjęto w trzeciem czytaniu usta- 
wę bez zmiany. W tenspo sób uchwalono dodatek 
od czynszi: mieszkaniowego, począwszy od 1 czerw 
ca w wysokości 500.krotnego czynszu mieszkanio- 
wego z dnia 1 lipca 1914 roku. O ile chodzi o lok: 
le handlowe i przemysłowe, czynsze zasadniczi 
1 lipca 1914 roku podniesiono 750-krotnie. Unorino- 
wana ustawa czynszu najmu ma również zast080- 
wanie przy długoterminowych kontraktach najmu, 
zawartych przed 1 kwieunia 1920 roku. Przy usta- 
luniu wysokości czynszu w walucie połskiej posta- 
nowiono liczyć markę niemiecką za 1 markę pol- 
ską. 
Po odesłaniu do komisji szeregu wniosków, po- 
siedzenie zamknięto, nie wyczeorpawszy porządku 


dziennego. Następne posiedzenie we czwartek, 


co dziwna. Wogóle nie wiadomo, skąd na liście 
kandydatów znaleźli się dwaj Rusini, historycy 
Petruszewicz i Szaraniewicz, boé przecie Aka 
demja nie miała być polsko-ruską. galicyjska, 


DZI 


tutowych zabrał głos ks. Jerzy Lubomirskt pisy wano denuncjację, wskutek której w roku 
i przedstawił przebieg rokowań o Akademię... | 1552 usunięto z uniwersytetu profesorów: Pola, 


ki: „Projekt organizacji władz administracyj- lecz tylko polską. Jakaś wyższa polityka kie- 


Trzecia walka stoczyła się o przypuszczenioj Sprawa prędko posunęła się naprzód. Cesarz 
do Akademii przedstawicieli literatury pięknej. | potwierdził w zasadzie projekt, minister oświa 
Głośno za tem przemawiała pubłicystyka, ty Stremayr wprowadził do niego kilka dro- 
oświadczało się za tem i wielu członków Towa-  bnych zmian i zażądał szybkiej ostfitecznej re 
rzystwa! naukowego. Rzecznikiem tej sprawy, dakcji (29 stycznia, 1872 v). Majer w kilka dni 
był Adam  Belcikowski. Wśród „filologów* |rzecz załalwił, uzupełniony i poprawiony sta- 


Helela, Małeckiego i Zielonackiego, Dyrektor 
policji krakowskiej, który na żądanie Wiednia 
wydawał opinję o Profesorach uniwersytetu, 
pisal: „Walewski jawnie występuje, jako zwo 
lennik rządu i z tego powodu jest znienawidzo 
ny”. Tv też Walewski zaraz był powołany da 


i „filozofów“ znalazło się nieco zwolenników, tut przesłał do Wiednia, a już 16 lutego cesarz | Wiednia i po miesiącu z profesora nadzwyczaj- 


tej myśli, „współczuło* jej kilku literatów, bę-|go zatwierdził. Ta niesłychana, prawdziwie nie 
dących członkami Towarzystwa, ale uważali, |austrjacka szybkość dowodziła najlepiej, że 
że im nie wypada przemawiać „pro domo sua”. |rządowi nie szlo o naukę, lecz o politykę. Mia. 
Łepkowski mówił mi, że starał się „wpływać' |nowany przez cesarza protektorem Akademji 


na przyjęcie wniosku Bcłcikowskiego, „bo jak |arcyksiążę Karol Ludwik, uważany zawsze za | został dziekanem wydziału filozoficznego. 


że to będzie, jeśli nie wybierzemy n. p. Pola do pretendenta. do tronu polskiego. gdyby miała 
Akademji*?  Przyrodnicy stanęli w opozycji. nastąpić restauracja Polski, zażądał natychmia- 
Ale nie, „jak jeden mąż”, bo podobno „tajnie“ |stowego przedstawienia majątku Towarzystwa 
sprzyjali wnioskowi Majer, Skobel i Oettinger, |! przyszłych wydatków Akademji, aby można 
ten ostatni może dlatego, że sam był... poetą, |zasiłek na jej cele wstawić do budżetu. Przed- 
bo chętnie się popisywał z rymami okoliczno |tem już cesarz ofiarował na fundusz żelazny 
ściowemi Co prawda, o czem mało kto wie, | Akademji 20.000 złr. z własnej szkatuły. 

Majer również był autorem wierszowanych ucin-| Picrwsze wybory 12 członków czynnych od- 
ków i aforyzmów. Ale te sympatje nie pomo- |były się 11 i 13 maja. Filolodzy, filozofi, histo- 
gly — znaczna większość głosowała za tem, ża|rycy i prawnicy wybrali ze swego grona; Józo 
„członkami mogą być znani z prac swoich uczo-|fa Kromera, Wincentego Pola, Józefa Szujskie- 


nego został zwyczajnym. Co więcej, kiedy rząd 
nie zatwierdził wyboru rektora i dziekanów 
i narzucił uniwersytetowi kuratora w osobia 
prezesa sądu wyższego., Walewski mianowany 


To 
potwierdziło ostatecznie podejrzenia. I taki 
człowiek, jeżeli nawet nie denunejant, to 


„szwaregelber* pierwszej klasy, mający hania 
bną opinję, znienawidzony, został jednym z 
pierwszych członków Akademji. — Lepkowski 


-pod sekretem” mówił, że wybór Walewskiego j mi nie gorsi chyba od Pola: Ujejski. Groszczyń- | wówczaa nie postadał. Był jedynie autorem ki 
który miał dlą niego obo-|ski, Bohdan Zaleski, Lenartowicz. Jeszcze ezę- | ka drolniych rozpraw, drukowanych w Proe- 


przeparł Szujski, 
wiązki wdzięczności, ponieważ, jako referent, 
gorąco popierał jego kandydaturę na profesora 
historji polskiej. Byli tacy, co uważali, iż pomi- 
nięcie Walewskiego bedzie „niedobrze widzia- 


nych“, 

Za to powszechnie, a zwłaszcza w kołach li- 
terackich. przyjęto z uznaniem wybór Wincen- 
tego Pola. Jedni czynili to z sympatji dla ociem- 
nialego poety. nad którym znęcał się na kate- 
drze Tarnowski („Pieśń o ziemi naszej“ rzucał 
na ziemię), drudzy diatego, że w wyborze jego 
widzieli ów wyłom. ów „wyjątek“, który Szuj- 
ski dopuszczal dla „koryfeuszy minionej epo- 
ki“. Ale mylili się. Kiedy winszowałem Łepkow- 
skiemu, że nie sprawdziły się jego cbawy o Po- 
la, że „poecie“ dozwolono przekroczyć próg 
Akademji — Łepkowski z komiczną powagą od- 
parł: „ależ panie, to nie żaden tam jakiś poe- 
ta — lecz geograf Poł został ezłonkiem Aka- 
demji*. I tak rzeczywiście było: wybrano geo- 
grafa, nie poetę. Gdyby wybrano poetę, mieliby 
prawo przy dalszych wyborach zostąć członka- 


| moglo. 
| nieszczęście. 


go? Niechby wybrano na przykład takiego 


4 
D 


Według Szujskiego byłoby te gatawo 


Ujejskiego — aż skóra cierpnie, toby sę Stad | 


Kto temu nie wierzy, kw mysi, 


|rowała tym wyborem, Cesarz obu tych niezbyt 
„wielkich mezonych zatwierdził. a nie włzielił 
zatwiendzenia/wybitnym historykom polskim, 
jakimi byli Maurycy Dzieduszycki i Kazimierz 
Stadnicki. Za to został czlonkiem ks. Pawłow- 
ski, autor pracowitych, po łacinie skresłonych 
życiorysów biskupów przemyskich, ale w grun- 
'ele rzeczy „historyk 7 przypadku, który też 
na tej książce zakonczył swe studja history- 
czne. Z głośnych nazwisk ezvtano między pè- 
twierdzonymi: Fredre, Maleckiego, Klaezkę, 
Supińskiego... Da niezatwierdzonyćh kandyda- 
tów należał Tamowski. Możnaby sa dziwi, 
„skąd go unieszczono na liście wybranych kai- 
dydatów, gdyby nie miało się w pamięc, w. 
„Szujski wyrcznie występował przeciw „ApOdYK- 
|iyeznemu warunkowi': wrkazania Się WATER 
[nem dogiem. Pegue warunku Tamowski jeszcze 

l- 
gladzie Polskim”, z któryek sobno wyszia tyl- 
ko jedne adbilka. a manawieie odczyt 6 ro. 
manae polssan. diate mału wymagaac uć kan 
dydatów nu członków Akademiji 


nić Szujski pocieszał, że w praktyce będzie 
można czynić wyjątki dła „koryfeuszów litera- 
tury minionej (?) epoki“. 

Wszystkim członkom Towarzystwa, którzy 
nie będą wybrani do grona Akademji, nadano 


tytuł „nadzwyczajnych*. Była propozycja, aby | ski. 


tych nadzwyczajnych uzupełniać, ale jej nie 


go, Antoniego Wałewskiego, Juljana Dunajew |ne“... Bądź co bądź, sama Akademja była sa 
skiego, Lucjana: Stemeńskiego, Karola Mecho | bie winna, że miała później wielkie nieprzyjem- 
rzyńskcigo i Karola Estreichera — z wyboru |ności z powodu wydania ohydnej Walewskiego 
przyrodników wyszli: Józef Majer, Tudwik| „Filozofji dziejów polskich* (1875), 

Teichman, Fryderyk Skobel i Stefan Kuczyń.| Nie oburzano się, ale dziwiono wyborowi Du- 
najewskeigo, bo ten późniejszy wybituy mąż 
stanu nie był „uczonym. znanym z prac swo- 


Wybór Walewskiego, profesora historji po 


Wyłomen: był wyhor Fredry Jedyny to przez 
ćwierć wieku w Akademj: przedstawiciel Urera- 
tury pięknej, do kiarugo nie można było przy: 
czepić ykiety uczmości, Daqdero przed dwu 
dziestu coś laty wczyniswo drugi wyłom dis 
Sienkiewieza, ale bądź ce badź przypomniane, 
że napisal ou za młodu kika situdzów titerne- 


że przesadzam, niech sob.e przeczyta artykuł 
Szujskiego o inauguracji Akademji. umieszczo- | 
ny w „Przeglądzie Polskim (czerwiec 1873 1). 

Dwunastu wybranych miało przedstawić 24 
kandydatów „krajowych“, » których połowę 
miał cesarz według swego uznania zatwierdzić, 
Zatwierdzenie kyło vod pewnym względem nią- 


v 


NOWA REFORNA 


uau era: W 


X ge z 
wieży ratuszowej, tego również niewyzyskanego H czasie w prasie miejscowej uwag i krytyk i 
zgoła zaniedbanego zabytku, uczyni aktualną i | dresem zarządu plantacji i ogrodów miejskich na 
sprawę piwnic ratuszowych, sięgających aż pod|temat niszczenia plant krakowskich przez wyci- 
Krzysztofory. | i obcinanie drzew itp., prezydjum m. Krako- 

- - wa zwołało na sobotę 9 bm. posiedzenie komisji 
plantacyjnej. na które zaprosilo jako znawców pro- 
fesorów Uniw. Jag. dra Brzezińskiego i dra Sza 
fera. Na posiedzeniu tem, odbytem pod przew. wi- 
cepr. inż. Sarego, przy współudziale licznego grona 
radców miejskich, obecnym kył również zaproszo- 
ny przez prezydjum miasta prof. F. Teodorowicz, 
autor wspomnianych artykułów w prasie podawa- 
nych. Na wszystkie zazrzuty, podniesione przez p. 
Teodorowicza odpowiedział rzeczowo insp. plam- 
tacji i ogrodów miejskich p. Gauze. W dyskusji. 
jaka się wywiązała, zabierali głos prócz członków 
komisji płantacyjnej, prof. dr Brzeziński i dr Sza- 
fer, którzy stwierdzili, że zarzuty p. Teodorowi- 
czą ze stanowiska nauki są nieuzasadnione, że za- 
tem gospodarka zarządu plantacji i ogrodów miej- 
skich, wobec istniejących warunków wegetacyj- 
nych roślinności w Krakowie, jest fachowo i pra- 
widlowo prowadzona. Po posiedzeniu wiceprez. m. 
Sare podziękował prof. dr Brzezińskiemu i dr Sza- 
ferowi za pomoc, którą okazali jako znawcy dla 
zarządu miasta przez oświetlenie naukowe tej waż- 
nej sprawy. Przyczynić się to powinno do uspoko- 
jenia opinji publicznej, zaniepokojonej wskutek 
wspomnianych na wstępie krytyk o stanie i losie 
plant krakowskich. 

EGZAMIN DOJRZAŁOŚCI, W VII gimnazjum 
w Krakowie odbył się ustny egzamin dojrzałości 
w dniach 6—8 czerwca br. pod przewodnictwem 
wizytatora szkół p. Jana Śnieżka. Egzamin złożyli: 
Chyłewski Władysław (cel.), Federgruen Markus, 
Gaczek Marjan. Guschlbauer Jerzy, Kawecki Wło- 
dzimierz, Kordaszewski Andrzej. Mikiewicz Witold, 
Muszyński Stanislaw, Orczyk Józef. Scheinbach 
Józci, Skibniewski Zbigniew, Skuciński Marjan, 
Śiósarczyk Tadeusz (cel.), Śmiałowski Aleksauder 
(cel), Wiłand Jerzy, Zakrzewski Tadeusz, Betler 
Henryk (ekst.), Pluciński Stanisław (ekst.), Waltoś 
Tadeusz (ekst.). 

KONKURS DLA UCZNIÓW. Województwo ŚJ4- 
skie ogłasza konkurs na stypendja dla uczniów 
szkół średnich ogólno-kształcących męskich i żeń- 
skieh liceów i szkół zawodowych. Ubiegający się 
o stypendja kandydaci mają wykazać się świa- 
dectwem ubóstwa wraz z dowodem, że są przyna: 
leźni do jednej z gmin województwa śląskiego. 
Kandydaci, którym stypendja zostaną przyznane, 
mają dodatkowo przedłożyć rewera, że po ukoń- 
czeniu zakładu naukowego będą służyli w służbie 
państwowej przez połowę tych lat, przez które ja- 
ko uczniowie szkół średnich stypendjum pobierali 
luh wrócą otrzymane stypendjum. Podanie nałeży 
wnosić przez dyrekcje do śląskiego Urzędu woje- 
wódzkiego do dnia 30 czerwca 1923. 

KRADZIEŻ W PRACOWNI WYROBÓW SREBR 
NYCH. Policja aresztowała 18-letniego Władysła- 
wa Ciszewskiego, 17-letniego Henryka Litwińskie- 
go i 1T} riego Franciszka Radwańskiego, którzy 
za pomocą podrobionego klucza wchodzili od dłuż- 
szego czasu do pracowni wyrobów srebrnych p. 
Jana Litwina przy Aleji Mickiewicza 29 i syste- 
matycznie wykradali srebro. Skradzione wyroby 
srebrne sprzedawali oni niejakiemu Januszowi. Li- 
twin ocenia wyrządzoną szkodę na 10 miljonów 
marek. 

KOSZTOWNY SPOCZYNEK. Wczaraj podczas 
spoczynku na nasypie kolejowym, skradziono p. J. 
Sitec z kieszeni srebrny zegarek i portfel z większą 
gotówką. 


FOŻEGNANIE MINISTRA CHODŻKI. 


"PA Moj Warszawa, 13 czerwca. 

były minister zdrowia publicznego, dr Witold 
Chodżko, dnia 10 bm. powrócii z Paryża, gdzie, ja 
ko delegat rządu polskiego, brał udział w obradach 
międzynarodowego Komiietu bygjeny publicznej, 
oraz w uroczystościach na cześć Pasteura. Ponie- 
waż podczas nisobecności ministra Chodźki kiero- 
wnietwo ministerstwa zdrowia ubjął dr Jerzy Bu- 
jalski. odbył się wczoraj akt pożegnania dra Chodź- 
ki w sali obrad ministerstwa, Na pożegnanie przy- 
był cały skład ministerstwa z kierownikiem drem 
bujalskim na czele. Pierwszy zabrał głos przewo- 
dniczący komitetu urzędniczego, poczem p. Jan 
Szymański złożył ministrowi Chodźce adres w imie- 
niu urzędników. 

W imieniu robotników zakładów. podlegających 
ministerstwu zdrowia, inżynier Lisiecki wręczył 
ministrowi Chadźce plakietę artystyczną z bronzu. 
e wycyzelowanemi scenami repatrjacji, której mi- 
uisterstwo zdrowia  poświęciio specjalnie dużo 
pracy. 

Mirister Chodżko odpowiedział, dziękując gorą- 
co wszystkim za współpracę i zwrócił się do swe- 
go rastępcy. dra Bujaiskiego, wyrażając radość, 
że oddaje dalszy bieg prac w ręce, które będą u- 
miały dalej prowadzić budowę i obronę minister- 
stwa zdrowia. 


Komitet obywatelski dła przyjęcia prezydenta 
w Krakowie uprasza wszystkich. którzy otrzy- 
mali zaproszenie na bankiet w salach Starego Tea- 
tru w sobotę 16 bm. o g. 7 wiaczór, aby do godz. 
najpóżniej 6 wieczór dzisiejszego dnia (piątek) za- 
wiadomili sekretarza prezydjum miasta p. Strasi- 
ka, czy z doręczonego im zaproszenia skorzysta- 
ią. Tylko dla osób, które z góry udział swój w 
otjedzie zapowiedzą, będą miejsca z imieniem i 
nazwiskiem oraz odpowiednią numeracją rezerwo: 
wane. 

Prezydjum miasta wzywa właścicieli sklepów, 
mających swe firmy przy ulicach, któremi prze- 
jeżdżać będzie orszak prezydenta Rzeczypospolitej, 
aby w czasie uroczystego wjazdu prezydenta do 
miasta, tj. od godz. 9—11 rano pozamykali swe 
sklepy. 

Wczoraj po poludniu rozpoczęto dekorowanie 
gmachów miejskich i państwowych flagami o bar- 
wach Krakowa i państwa. Również poczyniono 
przygotowania w Barbakanie na przyjazd prezy- 
denta. Bramę triumfalną u wylotu ul. Pawiej wczo- 
raj ukończono. Na wielu budynkach prywatnych 
pojawily się także chorągwie o barwach narodo- 
wych. 


„ŚWIĘTO WIOSNY* I MANIFESTACJA MLO- 
DZIEŻY. 


Kuratorjum okręgu szkolnogo krakcwskiego ro- 
zezbiło de dyrekcyj szkół średnich okólnik w spra- 
wie przedstawienia „Święta Wiosny”, które odbę- 
dzie się w sobotę 16 bm. o g. 10 przed poł. w tea- 
trze im. Słowackiego. Na przedstawieniu obecny 
będzie prezydent Wojciechowski. 

Filety na to przedstawienie po cenach zwyczaj- 
nych są do nabycia w „Ognisku nanczycielskiem* 
(Rynek gł. 29, II p.), w godzinach od 10—1 i 3—7. 
Dyrekcje szkół zwolnią od nauki szkolnej w tym 
dniu tych uczniów i uczenice, które biorą udział 
czynny w przedstawieniu i wezmą w niem udział 
w charakterze widzów. 

PREZYDENT RZECZYPOSPOLITEJ W TEA- 
TRZE IM. SŁOWACKIEGO. Piątkowe (15 bm.) 
przedstawienie „Wesela“ Wyspiańskiego będzie 
mieć charakter uroczysty z racji zapowiedziane | 
na niem wizyty prezydenta Rzeczypospolitej. Przed 
rozpoczęciem przedstawienia oczekiwać będzie do- 
stojnego gościa u wejścia dyr. Trzeiński w otocze- 
niu artystów, P. prezydent będzie w loży rządo- 
wej na I p.; po przybyciu gości na miejsce orkie- 
stra teatralna odegra hymn narodowy. Zapowiedź 
tej wizyty spowodowała wykupienie przez publi- 
czność prawie wszystkich miejsc, nieliczne pozo- 
stałe sprzedaje kasa zamiawiań przez dzień dzi- 
siejszy. 
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Średniowieczna piwnica w Rynku 
IDA TZ) Fj 
MIZKSSSKUM 

Niezbadane tajemnice kryją się po dziś dzień w 
starych murach domów krakowskich. Poza syste- 
matyczną pracą naszych badaczy, miłośników Kra- 
kowa, archeologów i konserwatorów. wspólpraco- 
wnikiem w tem dziele odkrywania starych ukry- 
tych zabytków. jest nierzadko przypadek. Takiemu 
przypadkowi zawdzięczać należy odkrycie staro- 
dawnego, w średnie wieki sięgającego sklepu, 
wczesną wiosną w piwnicach domu w Rynku głó- 
wnym pod księgarnią Gebethnerów. Przez długie 
lata ta część piwnic zawałona gruzem i rumowi- 
skiem o brudnych, zakopconych ścianach, służyła 
za skład węgla i starych porzuconych narzędzi. 
Przy oczyszczaniu tej piwnicy odkryto niespodzia- 
nie przepyszne sklepienie żebrowane, zdobne w 
kamienne maszkarony, a z boku stylowe gotyckie 
odrzwia kamienne, wiodące do dalszych sklepów. 
QOdczyszczona piwnica, po oskrobaniu ścian, przed- 
stawiła się jako sklep piwniczny, który niegdyś 
służyć mógł za kaplicę jakiejś sekty religijnej, 
później może za sklep i winiarnię, która się tu po- 
dobno mieściła za czasów Kościuszkowskich, jak 
o tem nawet wzmiankuje dr Chmiel w swej książ- 
ce o domach krakowskich. 

Zainteresowany tem odkryciem dr Słapa, kie- 
rownik księgarni Gebetbnera i Wolffa, urządził w 
tem podziemiu na razie czytelnię, oraz magazyn 
wysortowanych książek, w przyszłości zaś ma tu 
być pomieszczoną czytelnia nowości firmy, czytel- 
nia czasopism i sała posiedzeń „Towarzystwa mi- 
łośników książki polskiej“. Do piwnicy tej, która 
jest niewątpliwie jedną z osobliwości zabytkowych 
Krakowa, wiodą — również przypadkowo odkry- 
te, dogyć strome schody kamienne. 

Piwnice wspomnianego domu łączą się niewąt- 
pliwie podziemnemi chodnikami z przepysznemi 
piwnieami i sklepami ratusza, któremi niestety nie 
zajmuje się ani zarząd miasta, ani budownictwo 
miejskie, ani pawet inicjatywa prywatnych przed- 
siębiorców, którzy mogliby tu stworzyć winiarnię 
i jadłodajnie ratuszowe, jakie we wszystkich sta- 
rych miastach przy ratuszach istnieją. Podnosiliś- 
my już niejednokrotnie tę sprawę — niestety, jak 
dotąd bezekutecznie. Może zamierzone odnowienie 


KRONIKA 
Kraków, 15 czerwca. 

DEPESZE GRATULACYJNE PREZ. WITOSA. 
Prezydent ministrów Witos przesłał do prezesa 
Pclskiej Akademji Umiejętności następującą de- 
peszę: 

„W dniu 50-letniego jubileuszu Polskiej Akade- 
mji Umiejętności, która w posępnych latach nie- 
woli narodu trzymała wysoko sztandar narodowy. 
przesyłam imieniem rządu najlepsze życzenia 
świetnego rozwoju i rozkwitu dla chwały Ujczy- 
zny”. 

s A min. Witos przesłał nadto do rektora 
Akademji Górmiczej w K rakowie następującą depe- 
szę: 

Gie mogąc przybyć osobiście na uroczystość 
poświęcenia kamienia węgielnego, ślą gorące ży- 
czenia przyszłego rozwoju tej tak ważnej placów- 
ki nauki polskiej”. 

ODZNACZENIE. Wojewoda dr Gałecki wręczył 
wczoraj w sposób uroczysty, zgodnie z ustalonym 
ceremonjałem odznaki Kawalera Krzyża Koman- 
dorskiego orderu „Odrodzenia Polskit* prezydento- 
wi miasta Krakowa p. Janowi Kantemu Federewi- 
czowi i prezesowi dyrekcji kolei państwowych w 
Krakowie p. Pawłowi Prachtel Morawiańskiemu, 
poczem w serdecznych słowach gratulował odzna- 
czonym. 

NA STANOWISKO DYREKTORA TEATRU 
MIEJSKIEGO IMIENIA SŁOWACKIEGO zatwier- 
dziła Rada miejska na posiedzeniu z dnia Mb m 
p. Teofila Trzcińskiego na dalsze trzechlecie, 

HOJNY DAR DLA POL. AKADENJI UMIE- 
JĘTNOŚCI. Znana na ziemiach polskich firma księ- 
garska Gebethner i Wolff w Warszawie ofiarowała 
z okazji 50-letniego jubileuszu Akademji Umiejęt- 
ności kwotę 10,000.000 mk. na cele wydawnicze. 
Za ten hojny dar Zarząd Akademi składa gorące 
podziękowanie. 

POSIEDZENIE KOMISJI PLANTACYJNEJ. £ 
powodu pojawiających się dość często w ostatnim 


Z kraju i ze Świata 


UCZCZENIE Ś, P. NARUTOWICZA. Z Warsza- 
wy donoszą 15 czerwca: 

W westybulu Sejmu wmurowano dzisiaj tablicę 
pamiątkową, poświęconą é p. prezydentowi Rze- 
czypospolitej Ńarutowiczowi. Jest to płyta z mar- 
muru kararyjskiego, na której wyryto złotemi głos- 
kami napis treści następującej: 

„Dnia 16 grudnia 1822 roku zginął z ręki mor- 
dercy Gabrjel Narutowicz, pierwszy prezydent Rze- 
czypozpoiłtej polskiej. Dla uczczenia Jego pamię- 
ci, Sejm uchwałą z dnia 10 stycznia 1923 roku po- 
stanowił tablicę tę wmurować", - 

Tablica została wykonana w pracowni Moczul- 
skiego, długość jej wynosi dwa i pół metra. Uro- 
czyste odsłonięcie nastąpi w piątek o godzinie 
12.30 w poludnie. 

NOWY MINISTER SPRAW WOJSKOWYCH, 
jenerał Szeptycki, objął dzisiaj urzędowanie. 
„Kurjer Czerwony“ donosi, że dotychczasowy 
kierownik M. S. Z. jenerał Osińzki desygnowany 
został na stanowisko dowódcy okręgu korpuśnego 
Warszawy. 

+ ANTONI SYGIETYŃSKI. Z Warszawy tele- 
fonują nam. że 1f km. rano zmarł tam profesor 
kenserwatorjum n. 'nego, znany zaszczytnie 
literat i krytyk, ws cry znawca muzyki, Antoni 
Sygietyński, Obecnie był śp. Sygietyński szefem 
binra prasowego w komisarjacie rządu. 

WYNIK KONKURSU NA ZŁOTY POLSKI. — 
Z Warsztwy donoszą 12 bm.: Wczoraj został rozs 
nik Agenor Goluchowski i marszałek krajowy tezygnięty konkurs, ogłoszony na złoty polski. 
ks. Leon Sapieha. Uroczystość odbyła się po | Nagrodę 4 miljony mgarck przyznano prof. Kotar- 
ważnie i wspaniale. Co Kraków posiadał naj-| bińskiemn. Drugą nagrodę 3 miljony marek arty- 
wybitniejszego, to wzięlo udział w tem święcie ście rzeżbiarzowi Lubelskiemu. Jury. złożone 2 
nauki. Damy wystąpiły w strojach wieczora | przedstawicieli sfer artystycznych i rządowych roz- 
wych, mężczyzni W kontuszach, mundurach | dzielo powyższe nagrody, jednakże z zastrzeże- 
i frakach. Protektor zagaił posiedzenie z za sta- |niem, że powyższe prace. mimo wysokiego ich po- 
rożytnego srebrnego stołu — po nim przemawia | ziomu artystycznego, nie nadają się do wykonania, 
po niemieckn prezes, kończąc mowę (trzykrot- |dlatego postanowiono zwrócić się do skarbu w 
nem wzniesieniem okrzyku na cześć cesarza. |sprawie ogloszenia nowego konkursu ogólno-pol- 
Potem przeczytał po polsku o zadaniu Akade- |skiego, motywując to tem, że miesięczny termin 
mji z poglądem na stowarzyszenia naukowe w |i niska nagroda uniemożliwiło zainteresowanie 
Polsce, Szujski zaś rozprawkę o stosunku Aka- |się szerokiego ogółu artystów polskich ogłoszonym 
demii do kraju i ruchu naukowego. Uroczystość | konkursem. 
zakeńczyła się odczytaniem nazwisk kandyda-| BOJKOT SOPOT. Prasa pomorska ogłosiła o- 
tów na członków. statniemi dniami okólnik wojewody pomorskiego 

Akademja była otwartą. w sprawie bojkotu Gdańska i Sopot przez ludność 

Zgodnie z przysłowiem 0 trudnym początku. |polską. Okólnik wzywa Pomorzan do zorganizo- 
Akademji w pierwszych latach istnienia przy-|wania ackji, mającej na celu zupełny bojkot mia- 
szło walczyć z trudnościami. Zwłaszeza finan- |sta, na którego terenie uprawiamy jest hazard i 
sowemi. Uposażenie jej było bardzo małe, a za- |które czerpie dochody z lexkomyślności Polaków. 
danie miała przed sobą ogromne. Pomału je- |Okólnik zwraca się dalej do wszystsich urzędni- 
dnak ofiarność obywatelska w połączeniu z 0-|ków państwowych i samorządowych woj. pomor- 
fiarnością członków, biorących za Swe | z kategerycznem wezwaniem, aby bez służ- 
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Przyjazd prezydenta Rzeczypospolitej 
uo RIUROWA 
- a Kraków, 15 czerwca. 

Z powodu przyjazdu prezydenta Rzeczypospoli- 
tej Wojciechowskiego do Krakowa, prezydjum m. 
Krakowa rozplakatowało na murach miasta odez- 
wy następującej treści: 

„Obywateieł W piątek dnia 15 czerwca br. za- 
szczyca nasz gród swemi odwiedzinami Prezydent 
Rzeczypospolitej Stanisław Wojciechowski, Gorą- 
ca, szezera miłeść i przywiązanie, jakie żywimy 
dla godności i osoby najwyższego dostojnika pań- 
etwa, powinny znależć wyraz w uroczyście i Ber- 
decznie zgorowanem przyjęciu. Podniosłą manife- 
stacją i świąteczną dekoracją domów zaświadczyć 
musimy nasze głębokie uczucia obywatelskie i 
państwowe. Radość i duma z powodu przyjazdu 
ukochanego gościa objawi się w chwili powitania 
w Okrzyku, płynącym z tysięcy piersi: Niech żyje 
Stanisław Wojciechowski, Prezydent Najjaśniejszej 
Rzeczypospolitej", 
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kieb... Dlaczego zrobiono wyjątek jedynie dia 
Fredry — nie mogę wytlumaczyć, nie cheę bo- 
wiem uwierzyć tym złośliwym, którzy podej 
mywali, iż i tytuł tu odegrał swą rolę. 

Gniewano się w pewnych kołach, że nie wy 
brano Matejki, Pretensje te były nieuzasadnio- 
ne. Co do literatury pięknej. to za podstawę jej 
prawa mogły służyć przedmioty badań wydzia- 
łu filolegicznego: „lingwistyka głównie 
polska"i..piźmieunieiwo w szczegól- 
ności polskie“... Jeżeliby wybierano na. 
larzy, to należaleby wybierać muzyków, rzeź- 
biarzy. architektów. a ktośby zażądał i wyboru 
artystów dramatycznych. Charakter Akademji 
uległby zupełnie zmianie. 

Gniewów zresztą było dosyć. Qniewał się 
n. p. Łepkowski na wybór Estreichera. Obaj 
tak się...kochali. że wzmianka o jednym z nich 
zaraz drugiego doprowadzała do uszczypliwych 
żartów. Kiedy znów po śmierci Pola — który, 
jak i ks. Jerzy Lubomirski, nie doczekał sie 
otwarcia Akademji — z trzech przedstawionych 
w jego miejsce kandydatów cesarz wybrał Lep- 
kowskiego. gniewał się znowu Estreicher į gło- 
éno dawał ujście swemu niezadowoleniu. 

Jednym z kontrkandydatów Łepkowskiego 
był Tarnowski. Po raz drugi mu się nie poszczę- 
ściło. W kilka miesięcy jednak później, już po 
otwarciu Akademii, utrzymał się przy dalszych 
wyborach. które już nie wymagały zatwierdze- 
nia cesarskiego, 

Na pół roku przed ureczystą inauguracją 
Akademii, cesarz mianował jej prezesem Maje- 
ra, a sekretarzem Szujskiego. 

Na inauguracją (7 maja 1878) zjechali: arcy- 
książę protektor, zastępca protektora br. Al- 
fred Potocki. minister Ziemiałkowski. namiast. 


m 
da 


naukowe i wydawnicze śmiesznie male wyna- | bowcgo polecenia lub upoważnienia nie udawali się 
grodzenie, pozwoliły Akademji coraz szerzej|da Gdańska, ani w przejeździe nie zatrzymywali 
rozwijać swoją działalność. Dziś pe piąćdzie- |się w wolnem mieście, którego władze uważają 
sięciu latach z dumą może spoglądać na wyni-|Polskę za zagranicę, a obywateli polskich za ob: 
ki swojej pracy. Czyniono jej różne zarzuty, w cokrajoweów. Wojewoda wyraża przekonanie, że 
których była pewna doza słuszności, ale to nie| wszyscy urzędniey państwowi i samorządowi zro- 
zmienia faktu, że Akademja, rozporządzającć obowiązek moralny i narodowy i 
małemi środkami, wydała w stosunku do nich 

tak olbrzymi szereg opracowań i materiałów 
naukowych, że stanowią one osobną prawie bi- 
bljotekę. Należy się jej więc uznanie z piękna 
karta w dzieiach naszej nauki. 

* Kazimiara Rarinctowiss 
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zumieją śwój 
służbowy. Przeciw wyłamującym się z tych obo- 
wiązków wojewoda wystąpi z calą surowością. 
Wkońcu okólnik zwraca się do władz pomor- 
skich. aby użyły swego wpływu celem zniewolenia 
|estzo ogółu do unikania obszaru wolnego miasta 
(GAańaka. donóki tam istnieie ogniska demorali- 


zacji w postacj kasyna gry i dopóki polska mowa | szkolnej, rozpoczynającego 
i polski mundur narażają tam na napaści i znie- y 
wagi 

NAPAD NA POSLA SOCJALISTYCZNEGO. Z 
Warszawy telefonują nam: Wczoraj o godz. 10 wie- 
czorem na powracającego z wiecu sprawnzdawcze- 
go w Żyrardowie posła Dobrowolskiego (P. P. S.) 
napadło trzech osobników, z których jeden uzbro- 
jony w tzw. „szpadrynkę” uderzył posła dwukrot- 
nie w głowę, Nie tracąc przytomności pos. Dobro- 
wolski dobył rewolweru i dał w stronę uciekają- 
cych napastników 3 strzały, z których dwa rani- 
ły: Antoniego Majera i Marjana Wójciekiego, obu 
obywateli żyrardowskich; trzeci napastnik zbiegł. 
Policja prowadzi w sprawie tej dochodzenia. 

ZBURZENIE NAGROBKÓW POLSKICH. Z Ko- 
wna donoszą: W miejscowości Wozgirdy pow. ro- 
sieńskiego iłum litewski zburzył stare nagrobki na 
miejscowym cmentarzu. Zburzenie zostało doko- 
nano z tego powodu, że nagrobki te były pisane 
w języku polskim. 

WYDANIE POSLA BARANOWA. Z Warszawy 
donoszą, 13 bm.: Na wczorajszem posiedzeniu ko- 
misji regulaminowej Sejmu postanowiono wydać 
sądom posła Baranowa. 

KRWAWE ZAJŚCIE NA WSI. Do „Kurj. Fol.“ 
donoszą: Zbuntowana ludność we wsi Guzie, pow. 
kolneńskiego, w ilości przeszło 100 osób, która 
wypasała samowolnie łąki państwowe nadleśni- 
ctwa Lipniki, uzbrojona w kije, bagnety i broń 
palną, wpadła na straż leśną. Wysłano do pomo- 
ey oddział policji, W ezazie interwencji doszło do 
starcia i użycia broni palnej. Z osób cywiinych 
dwie lekko ranione, kilka otrzymało obrażenia, a 
kilku policjantów i gajowych odniosło ciężkie i 
lżejsze rany. Aresztowano trzynastu sprawców zaj- 
ścia. 

GR.-KAT. BISKUP W PRZEMYŚLU. „Gazeta 
Lwowska“ donosi, że gr.-kat. biskupstwo prze- 
myskie objąć ma ks. dr Bocian, który przed kiłkn 
laty został wyświęcony przez metropolitę Szepty- 
ekiego na biskupa. Ks. Bocian cieszy się szacun- 
kiem wśród duchowieństwa ruskiego, do stronni- 
ctwa żadnego oficjalnie nie należy. Według do- 
niesień wspomnianego dziennika, jako kandydata 
na biskupstwo stanisławowskie wymieniają ks. ka- 
nonika Myszkowskiego, bylego profesora teologji 
na uniwersytecie lwowskim. 

NOWY SĄCZ, 14 czerwca. (Egzamin dojrzałości 
w seminarjum żeńskiem. — Teatr Cudnowskie- 
go. — Jeszcze o płantach). W dniach od 6 do 9 
bm. odbył się w tutejszem prywatnem żeńskiem 
seminarjam nancz. z prawem publiczności egza- 
min dojrzałości pod przewodnictwem radcy Mar- 
cinkowskiego. Świadectwo dojrzałości uzyskały 
absolwentki: Bandrowska Helena, Chałupnikówna 
Marja, Chmnrzanka Zofja, Durówna Anna (z odzn.) 
Firlicińskn Helena, Froehlichówna Marja, Garczyń- 
ska Jadwiga, Grzegorczykówna Janina, Gwożdzió- 
wna Ludwika (z odzn.), Jamzówna Kazimiera (z 
odzn.), Kochówna Jadwiga, Kopczyńska Marja (z 
odzn.), Kosiatówna Marja, Macznżanka Janina (z 
odzn), Mleczkówna Marja, Mółkówna Marja, 0l- 
chawianka Marja, Płonków na Stefunja, Pruska Ja- 
dwiga, Mrozówna Marja, Skawiańczyk Genowefa, 
Śmiałkówna Tekla, Świderska Marja, Wilkówna 
Marja, Wolnikówna Marja. Reprobowano 2, niedo- 
puszczone 2. 

W piątek 15 bm. zjeżdża do nas teatr Cudnow- 
skiego z najnowszą sztuką „Tragedja dzieci“, gra- 
ną dotąd z powodzeniem na scenach warszawskich. 

Z zadowoleniem stwierdzamy, że w ostatnich 
fniach odnowiono i naprawiono zniszczone ławki 
na plantach miejskich. Chodziłoby jeszcze o ścisły 
nadzór nad urządzenicm ogrodowem. 

UCZCZENIE LEONA PLATERA. Z Rygi dono- 
szą: W niedzielę w Dyneburgu odbyło się nabożeń- 
stwo żałobne za śp. Leona hr Platera, rozstrzela- 
nego przez władze rosyjskie za udział w powsta- 
niu dnia 9 czerwca 1863, Nabożeństwo odbyło się 
staraniem konsulatu polskiego. W najbliższą nie- 
dzielę odbędzie się odsłonięcie tablicy pamiątko: 
wej ku czci Platera w cytadeli na miejscu strace- 
nia. 

WYROK W PROCESIE O FAŁSZOWANIE MA- 
REK POLSKICH. 4 Wiednia donoszą: W proce- 
sie o fałszowanie marek polskich zapadł wczoraj 
wicczorem wyrok. Moritz Tismann i Józef Zilber- 
stein skazani zostali na 4 lata więzienia, Abraha- 
mowicz na 3 lata ciężkiego więzienia i wydalenie 
z granie Austrji, natomiast Teodor Koeltz i Do- 
mański zostali uwolnieni. 


„„jątkowo O gour. 
4 po południu, wspaniały dramat Vojnovica grany 
będzie tylko raz jeden w niedzielę 17 bm. po poł. 
Dalsze dni przyszłego tygodnia poświęcone są 
powtórzeniom „Czarownicy“, która na onegdajszej, 
premjerze zdobyła olbrzymi sukces. 

Z „BAGATELIE, Dziś po raz drugi i ostatni wy- 
stąpią w „Szkole kokot“ p. Ćwiklińska i p. Gra 
bowski, którym na wczorajszem przedstawie! 
publiczność zgotowała gorącą owację, scena po- 
prostu tonęła w powodzi kwiatów, którymi obda- 
rzeni zostali przemili goście, Kreacje p. ĆwikKń- 
skiej (Ginetta) i p. Grabowskiego (br dela Feron- 
niere) należą bezsprzecznie do najlepszych; wszyscy 
byli pod nieprzepartym urokiem przecudnie cyzelo- 
wanej koronkowej gry, złożonej z olśniewająca 
pięknej mozaiki szczególów, złączonych genjuszem 
aktorskim w jedną monumentalną esłość. W sobo- 
tę publiczność krakowska będzie mogła podziwiać 
p. Ćwiklińską j p. (Grabowskiego w „Raju zamknie 
tym* Coolus'a i Ilennequin'a, pozostałą obsadę tej 
interesującej nowości stanowią pp. Bruczowa, Skal 
ska, Dobrzański (reżyser), Kalwas, Solarski, Tur- 
ski, Winkler. Jutro po południu „Szkoła kokot"; 
wieczorem „Raj zamknięty”; w obydwóch przed 
stawieniach przyjmują udział p. Owiklińska i p. 
Grabowski. 


REPERTUARY: 


TEATR IM. SŁOWACKIEGO: 
Piątek, 15 bm.: „Wesele“, 
Sobota, 16 bm. po pol: „Matka Jugowiezów*; w» 
czorem na Wawelu: „Odprawa posłów greckich". 
Niedziela, 17 bm. po pol: Zmartwychwstanie”: 
wieczorem: „Czarownica“. 
Poniedzialek. 13 bm.: „Czarownica“. 
Wtorck, 19 bm.: „Czarownica“. 
IEATR OPERA I OPERETKA: 
Piątek, 15 bm.: „Dookoła milości“. 
TEA!R „BAGATELA“ 
Fiątrk, 15 bm.: „Szkoła kokot“. 
Sobota. 16 bm.: „Raj zamkniety“. 
Niedziela, 17 bm. po pol: „Szkoła kokot; 
rem: „Kaj zamkniety“. 
Poniedziałek, 18 bm.: „Raj zamknięty”. 
Wtorek. 19 bm.: „Raj zamknięty". 
Środa, 20 bm.: „Raj zamknięty”. 


WIACZCH 


Z sali koncertowej 


Kraków, 14 czerwca. 

„Echo“ jest dzisiaj w Krakowie jedyną organi- 
zacją artystyczną. Nieustannie powstawały u nas 
rozmaite Towarzystwa i związki į koła muzyczne: 
żadne z nich nie utrzymało się długo; upadały al- 
bo z braku pieniędzy, albo — z braku przewodniej 
myśli. któraby była uzasadnieniem ich działalno- 
ści. „Echo“ nietylko utrzymało się, ale rozwija sią 
coraz lepiej. W czem tkwi przyczyna? 

W pieśni, w jej sile moralnej! Drużyna „Echa“ = 
to śpiewacy, którzy umiłowali piękno'i dła ideału 
piękna pracują. Ale jest jeszcze wtóra przyczy- 
na, która zapewnia organizacji „Echa'* trwałą spo- 
istość: jest nłą osoba dyrygenta. P. Walewski, ja- 
ko dyrygent chóru, nie ma w Polsce sobie równe- 
go. Jego zapał, praca, jego niepospolita muzykal- 
ność, wkońcu i osobiste zalety charakteru, wytwa- 
rzające atmosferę najgłębszej sympatji między 
nim a chórem — to wszystko wpłynęło na rozwćj 
Echa", 

O wielkich postępach chóru przekonaliśmy s 
ostanim koncercie, który dało „Echo* przed s» - 
wyjazdem na turniej do Holandji. Być może, że do 
turnieju staną chóry, rozporządzające piękniejsze- 
mi głosami (zwłaszcza ukraińskie lub rosyjskie), 
ale wątpię, czy dorówna naszej reprezentacyjnej 
drużynie inny jakiś chór ztonowaniem całości i 
delikatnością cieniowań. Jako organizm zbioro- 
wy, osiągnęło „Echo“ dzisiaj już oajwyższą mia- 
rę. Niecierpliwie czekamy wyniku konkursu; oby 
wrpadł tak, jak zasługuje na to drużyna „Echa“. 

Koncert młodej śpiewaczki p. Marji Chorążyny- 
Wędrychówny i barytona p. Maya obudził wielkie 
zainteresowanie, zwłaszcza wśród śpiewaków, Już 
jako uczenica p. Onyszkiewiezowej zwracała uwa- 
gę p. Wendrychówna pięknością 1 roziegłością gło 
su. Dzisiaj znajduje się jej głos w stadjum najwyż 
szego, rozwoju; oparty o umiejętną technikę, brzmi 
pełno i zagina się do każdego wyrazu uczuciowego. 

Właściwym terenem pracy dla młodej śpiewaczki 
będzie scena operowa: tu p. Wendrychówna będzie 
mogła roztoczyć cały blask swego dramatycznego 
sopranu. 


POGRZEB PIOTRA LOTIEGO. Z Paryża dono-| Świetna karjera sceniczna czeka również p 
szą: Rada ministrów postanowiła, że pogrzeb Pio-|Maya dzięki wybitnym zaletom jego soczystego 
ira Lotiego odbędzie się na koszt rządu. Minister głosu. Dr Józet Reiss. 


oświecenie publicznego wcźmie udział w pogrzebie, 
jako przedstawiciel rządu. Ciało Lotiego przewie- 
zione będzie na łodzi torpedowej „Rochefort* na 
wyspę Oleron. 


Tentr Im. J. Słowackies” 


„CZAROWNICA“ („Anna Pedersdotter"). 
w 4 aktach H. Wiers-Jensena, 

Młoda Skandynawja, której przedstaw iviciėm 
jest autor „Czarownicy“, odbiegając od pewnych 
przestarzałych form wielkich pionierów Ibsenizmu, 
kroczy przecież w zasadniczej koncepcji śladem 
ich myśli, poszukującej silnych wstrząśnień du- 
chowych. Gdy realniejsze umysły Francuzów 
i Niemców w poszukiwaniu odświeżających tela 
tów zwracały się w ostatnich czasach do renesan: 
su, ehmurnej Skandynawji więcej przypada do gu- 
stu średniowiecze ze swemi ponuremi wierzeniami. 
opartemi na scholastycznej fiłozofji, na wierze w 
satanizm i czarownice, uważanej jaka czynnik 
stanu bczświadomości i pobudki do zbrodni. 

Na takiem ponurem tle średniowiecznego Zu 
bonu i wiary w czarownice osnuty jest dramat Jen 
sena „Anna Pedersdotter“, dzieło niesłychanie mo- 
cne w artystycznej koncepcji, zwarte w akcji, wy- 
prowadzające na widownię świat średniowiecza w 
jego pelnym, religijnym fanatyzmie, Fo Ho służy 
jednak tylko autorowi za kanwę tragedii, rozgry- 
wającej się w rodzinie protestanckiego pastora Ab- 
salona w drugiej połowie szesnastego wieku. Pa- 
stor Absałon, fanatyk w przekonaniach religijnych, 
ożenił się po śmierci pierwszej żony powtórnie z 
młodą dziewczyną, Aną, córką spalonej na stosie 
czarownicy. W związku tyw vboje uie znależli 
szczęścia. Anna zapajāła pozącem uczuciem do Mart- 
cina. syna Absalonowege z pierwszy» małżeń 
stwa, I wpływem miły spirytystycznej, odziedziczo 
nej po matee, opanowałż gu całkowicie, tak, że 
młody ten pastor w etale zapomnienia pada w ob» 
jęcia macochy. Gdy zał Anna ras takasztowała 
słodkich upożk mości, tapragnęła usunąć z drogi 
uiewygodnegu sotie stareęgr męża, i eow siłą 
tajemniczej euggeetj powoduje nagły gox pasto- 
ra Absalona. Grę tę przejrzala jednak GLUŻUA mat 
ka pastora, stara Mereto. W chwil egzekwij tafo 
lnych przy trumnie zmarłego. rzuca głośno wobea 
y zgromadzonej kapirułz oskarżenie przeciw. 
synowej, żo ona siig czarów, użyczonz jej przez 
attans. spowodował, w zbrioduiczym: celu amiert 


PROGNOZA NA PIĄTEK. Pogoda zmienną, 
chłodniej, micjscami deszcze, umiarkowane w iatry 
z kierunków zachodnich. 

DALSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali 
4965 Tadeusz i Halina Zawadzcy z Wólki; 4966 
Joseph et Marie d'Assern Nev Jork; 4967 Ku czci 
rodziców Wardasów — synowie z Roztropie Śląsk 
Ciesz.; 4068 Ppułk. Henrykowi Eile — pracowni- 
cy VII dep. M. S. W. wydz. likw.; 4969 Pamięci 
Ludwiki i Stan Henikowskich — syn inż. Ludwik; 
4970 Bronisławowi Pietrnszce -— intend. szpitala 
św. Stanisława; 4971 W 25-lecie pracy Romualda 
Trybólskiego — koledzy; 4972 Pam. Krystyny z 
Chełmtckichydwańskiej — Ksawera i Bogdan Chel- 
micey; 431% Janowie Cichowsey; 4974 Pamięci 
Adama Mokiejewskiego — żona; 4975 Ku czci mę- 
ża Cyryla Chrząstowskiego w rocznicę śmierci — 
żona. 

RZECZ ONCLCCL 
TEATRY KRAKOWSKIE. 

TEATR NA WAWELU, Przygotowania do 80- 
botniego przedstawienia na Wawelu „Odprawy po- 
słów greckich* dobiegają końca. Kierownictwo 
odbudowy zamku po zbudowaniu sceny i schodów 
do I p. przystąpiło do urządzenia widowni dla pu- 
bliczności. Miejsc na dole będzie około 1500 w 
irzcch schodzących się ku scenie kolumnach. Nad- 
to przed środkową urządzone będą osobno wz 
rzędy dla p. prezyćenia Rəcezypospolitej I jego; 
świty. Elektrownia miejska robi speejalną instala- 
cję projektu dyr. Dubeltowicza, oświe: mia sceny 
i miejsc dla widzów. Przedstawienie poprzedzą 
fanfary kompozycji prot. B. Ważlek- Walowskiego. 
Przedstawienie to oczywiście zależne jest od sta- 
nu pogody i w razie niepewnej teatr zawiadumi 
publiczność specjalnemi plakatami, umieszezonemi 
w puuktach, o których doniosą jutrzejszoe dzien- 
niki. 

„MATRA JUGOWICZÓW* PO RAZ OSTATNI. 
Oprócz lutrzeiszezo przedstawienia dla młowzeżw 


Sopota, 16 czerwca 1923. NOWA REFORMA 


męża. Anna, jak posąg boleści, zbliża się do trum- Szeptycki, do którego podchodzili kolejno po- 


A AF E 
ny, aby złożyć przysięgę niewinności, ale w tejże Kenterencje gdańskie słowie i gratułowali mu nominacji. 
chwili szatan bierze ją w posiadanie. Rzuca się na| Warszawa, 14 czerwca (PAT). W minister-| W dyskusi: nad nagłością tego wniosku za- 
ziemię, jak opętana, krzyczy przeraźliwie i głośno stwie spraw zagranicznych odbywają się nara- | bral glos również minister Szeptycki i w krát- 
przyznaje się do zbrodni. jdy w sprawach gdańskich, w których oprócz kiem przemówieniu stwierdził, że cała sprawa 
Akcja powyższa jest tylko zewnętrznym rysun-|przybyłych do Warszawy posłów Skirmunta i zajścia między pos. Strońskim a por. Radont- 
kicm dramatu psychologicznego, którego podło-; Modzelewskiego, bierze udział komisarz gene- skim skierowana zestała na drogę honorową, 
żem jest zaślepienie fanatyczne kleru, w dobie po- |ralny Rzeczypospolitej polskiej w Gdańsku. wobec czego wladza wojskowa nie będzie mo- 
reformacji Szukanie przyczyny wszelakiego nie-} Oprócz spraw gdańskich przedmiotem narad ;gła ingerować w tej sprawie aż do czasu rez- 
szczęścia w działaniu szatana i czarownic, mściwe, byłą również kwestja reprezentacji polskiej w |strzyznięcia ie na tej drodze. 
prześladowanie nieszczęśliwych ofiar ślepego i cie- | Lidze Narodów. Delegatem pierwszym ma być | Oświadezenie te przyjęte zostało gromkie- 
mnego fanatyzmu, jest ośrodkiem myśli przewo- mianowany p. Skirmunt, który pozostanie je-|mi oklaskami na lewiey. 
dniej autora i ideowcm tiem dramatu, niosącego dnak nadal na stanowisku posła w Londynie. | Na tera posiedzenie o godz. 9 zamknięto, wy- 
|znaczając następne na jutro godz. 3 popol. 
Z komisyj sejmowych 


niepowszednie wartości literackie i teatralne, — 
W dziele tem talent Jensena ukazuje się w pełni ZukOŃCZEBIE zater Gypiomtiyeznega 
| Londyn, 14 czerwee (PAT). Biuro Rentera 


młodzieńczej siły, która wnosi nowe wartości w 
dziedzinę przeżywającego się zwolna dramatu skan- | | k z ś ELI 
donosi: Rząd angielski stwierńża w swojej od- 


dynawskiego. 

Teatr imienia Siowackiego mógł podjąć się wy- 
Rtawienia tego cickawego i wartościowego utwo- 
ru tylko dzięki tej pomyślnej okoliczności, że zdo- 
łał pozyskać na gościnę dwie tej miary artystki, 
jak Irenę Solska i Stanisławę Wysocką, które w 
obu głównych rolach kobiecych mogły stworzyć 
pierwszorzędne kreacje, stojące w zupełności na| 
wysokości intencji niepowszedniego dramatu o sty- 
lowych klasycznych linjach. Liuje te p. Wysocka, 
jako reżyser sztuki, umiała ująć w kształt posą 
gowy, dać im plastykę i wyraz życia realnego, Ja. 
ko wdowa Morcie, wyładowała w interpretacji 
grozą swego głosu i napięcia dramatycznego na- 
strój grobowy, który kładł się całunem na całej 
akcji sztuki, a w secnie końcowego wybuchu przy 
trumnie syna doszedł szczytu drumatycznego wy- 
razu, 

Bujny i giętki talent p. Solskiej dał w roli An- 
ny kreację pierwszoplanową, która ujęciem stylo- 
wem kontrastowała z postacią demonicznej Mereto. 


|jenie opinji publicznej z powodu spadku mar- 


powiedzi na ostatnią notę rosyjską, z zadowole- „Warszawa, 14 czerwca (PAT). Sejmowa ko- 
niem, że rząd sowiecki w przyszłości zaniechą | MISJA budżetowa na dzisiejszem posiedzeniu do- 
wszelkiej wrcgiej dla Anglji propagandy. — konala rozdziału referatów. Referat kolejowy 
Wielka Brytanja obowiązuje się nie udzielać |obiął poseł Tabaczyński, reefrat. ministerstwa 
żadnego poparcia planom, któreby ewentualnie jrolnietwa i dóbr państwowych pos. Jaroszyń- 
knuli poddani rosyjscy poza granicami Rosji ST referentem budżetu został pos. 
przeciwko rządowi sowietów. Nota stwierdza, | Zdziechowski. © y Ë | 
że rząd sowiecki spełnił najważniejsze żądania | Komisja przyjęła w drugiem czytaniu projekt 
ana za zakończeną. Ye o Ke]. pme przy, 
; dragiem i trzeciem czytaniu, wedle referatu 
pos. Wierzbickiego, projekt ustawy o upoważ- 
nieniu ministra skarbu do zaciągnięcia w pol- 
kim Banku Krajowym pożyczki 12 miljardów 
marek. 

Warszawa, 14 czerwca (PAT). Sejmowa ko- 
- misja przemystowo-kaundłowa  prowadziia dy- 
a | skusję w sprawie polityki wywozowej i drzew- 
nej. (Głosowanie odroczono do następnego po- 
siedzenia z tem, aby rząd sprecyzował swe sta- 
Inowisko w tej sprawie. 


Przyczyny spodka marki polski] 


Warszawa, 14 czerwca (Tel. wł.) Zaniepeko- 


e RS. 


ki polskiej wzrasta z dnia na dzień. Jak n 
informują ze stron kompetentnych, spadek / 
marki polskiej jest zjawiskiem przejściowem, i 
spowodowany jest w pierwszym rzędzie kata- 


Muenster, 14 czerwca (AW). Okupacyjne 
władze francuskie zamknęły komunikację w 
|okręgu miasta Wanne. Równocześnie zakaza- 
no urzędnikom policyjnym noszenia szabli. Te 
nowe zarządzenia władz stoją w związku z o- 
strzeliwaniem francuskiego posterunku. 


KARA ZA ZAMORDOWANIE ŻOŁNIERZY 
FRANCUSKICH. 

Dortmund, 14 czerwca (AW). Agencja Hava- 
sa komunikuje: W związku ze sankcjami, jakie 
wladze francuskie przedsięwzicę!y za zamordo- 
wanie dwóch podoficerów, obsadzono budynek 
filii Banku Rzeszy, rekwirując jednocześnie mi- 


lard marek. Bank zostal nastepnie zamknięty | 


a urzędników nie wpuszcza się wogóle do gma- 
chu, 


chiny w przedzania zemachi sianu 


| 
Londyn, 14 czerwca (PAT). Ly-Juang-Hung 
odjechał z Pekinu do Tientsinn. Zanosi się na 


jzamach stanu i przewidzianą jest nominacja 


Tse-Kuna na prezydenta. Tse-Kun należy do 
tzw. partji chińskiej. 

Tieatsin, 14 czerwca (PAT). Reuter. Guber- 
nator aresztował prezydenta repubiiki. 


Różne wizdoaćci ralityczno 
NAJBLIŻSZA SESJA RADY LIGI NARODÓW 


otwarta zostanie w Genewie dnia 30 bm. pod prze- 
wodnietwem Salandry. Na porządku dziennym 


se zp 


Rr. 118. 8 


tego zaznaczające się mniej więcej od tygodnia 
skandaliczne wprost zaniedbanie końtroli waluto- 
wej na granicy w Tczewie. To też codziennie pry- 
watne osoby podają w bankach gdańskich w go- 
tówee nieprawdopodobne ilości polskiej waluty, 
niż pezostające w żadnym stosunku do pozwoleń, 
wydawanych w Warszawie. Wreszcie dobilo polską 
valite na rynkach niemieckich rzucenia z War- 
szawy miljardow marek miemieckich. : 
!działajo ze Stinnesoweką akcją obniżen.. 
niemieckiej. 

* WYSTAWA WZOROW POL. PRZEMYSŁU 
HUTNICZEGO. Z Warszawy donoszą: Dnia 17 bm. 
zostanie tu otwarta wystawa wzorów polskiegó 
przemysłu hutniczego i maszynowego. Pierwsza w 
|szercgu zamierzonych przez polski Związek 
mysłowców metalowych i spólkę akcyjną 
czenie polskich przemysłowców metalowych. 


TAs 


Wiadomości glałóawe 


_Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Z powodu dalszego, 
silnego, spadku marki niemieckiej na rynku dewizo- 
wym hanss'a nie ustaje i wczoraj równą. co onegdaj 
odznaczała się siłą. Wszystkie gatunki zyskały zna- 
cznie na kursie z wyjątkiem oczywiście Berlina, który 
był w dalszym ciągu słabszy. 

Akcjami przemysłowemi 1 handłowemi  obracano 
przy tondencji mocnej. Wszystkiemi prawie papierami 
robiono po kursie znacznie wyższym. W akcjach ban. 
kowych zastój, obracano tylko Przemysłowym bez 
zmiany. Papiery procentowe bez ruchu. 


CEDUŁA KURSOWA 
z dnia 14 czerwca 1923 
Waluty i dewizy: 


W pozornej słodyczy przejawił się również demo- |strofalnym spadkiem marki niemieckiej. Ten 
nizm temperamentu, osłonięty starannie kunsztem stan waluty niemieckiej zachwiał naszym bi- 
artystki, mającej do rozporządzenia bogatą skalę Iansem handlowym, a stało się to z tego powo- 


Warszawa, 14 czerwca. (PAT). Sejmowa ko- 
,misja rolna i admiaistracyjaąa na wspóluem po- 
siedzeniu uchwaliła w trzeciem czytaniu bez dy- 


środków, umiejącą stan duszy cieniować po mi-| 
strzowsku i fascynować kobiecością i wdziękiem, 
dwoma czynnikami, które stanowią zasadnicze ry 


gy wielkiego tego talentu, zawsze mile witanego na. 


krakowskiej scenie. 

Stylowo dopelniał tych dwóch wielkich kreacyj 
p. Sosnowski, jako pastor Absalon. Sika wiary, fa- 
natyzm, a obok tego błyski porywów czysto ludz- 
kich, misły w grze p. Sosnowskiego dosadny wy- 
'raz dramatycznej ekspresji i uduchowienia. — Do 
pierwszoplanowych aktorskich kreacyj zaliczyć 
także trzeba znakomity epizod p. Zbuckiego w Tol|; 
mistrza Jana, kilka scen prawdziwie szekspirow 
skich, które były stylową ozdobą przedstawienia, 
oraz doskonale przez p. Bracką zagrana rola Mar- 
ty Herlof, siylem i siłą ekspresji zastosowana do 
nastroju pierwszoplanowego. 

Słowa rzetelnego uznania za chwalebny wysi- 
łek i najlepsze jego rezultaty należy się także pp. 
Szymańskicmu za bardzo uczuciowo traktowaną 
rolę Marcina, pp. Grolieckiemu, Modzelewskiemu, 
Kustowskiemu i Białoszczyńskiemu za role třze- 
cioplunowe, wysunięte w danych warunkach na 
ezoło akcji. 
| Za chwalebną inicjatywę dania publiezności 


du, że znaczna część polskiego wywozu skiero- 
wana była do Niemiec. Przy spadku marki 
niemieckiej obniżyły się znacznie w Niemczech 
ceny wyroków przemysłowych, co znowu 


i 


skusji projekt ustawy o utworzeniu urzędu mi- 
nistra reform rolnych, Następnie przeprowadzi- 
ła dyskusję nad projektem ustawy o organiza- 
cji ministerstwa! reform rolnych i Urzędu Ziem- 


wpłynęło na zastanowienie naszego wywozu, (skiegia. Uchwalono art, 5 i 6, dotyczące składu 


To spowodowało chwilową przew. 
nad wywozem. 

Ministerstwo skarbu konsekwentnie rezwija 
w dalszym ciągu projekt ministra Grabskiego, 
którego zasadniczą tezą jest podniesienie po- 
datków do normy przedwojennej i zabezpiecze- 
inie stawek podatkowych przed deprecjacją.. — 
Prace w tym kierunku są już w fazie końco- 
wej. 

MIN. GRABSKI O SPADKU MARKI POL. 

Warszawa, 14 czerwca (PAT). Na jednem z 
najbliższych posiedzeń Sejmu p. minister skar- 


| 
stanie finansów państwa i o powodach obecne- 
go spadku marki polskiej. 
PROJEKTY USTAW MINISTERSTWA 
SKARBU. 
Warszawa, 14 czerwca (Tel. wł.) Minister- 


agę przywozu Głównej Komisji Ziemskiej. Przy obradach nad 
lart, 


6 dyskusję odroczono. 

Warszawa, 14 czerwca (PAT.) Sejmowa ko- 
misja prawnicza na dzisicjszem posiedzeniu pod 
przewodnietwem pos. Marka przyjęła w trzeciem 
czytaniu projekt ustawy o amnuestji, Uchwało- 
no rezolucję, wzywającą rząd, by wstrzymał 
wykonania wyioków i orzeczeń administracyj- 
nych do czasu ogłoszenia amnestji. Uchwalono 
wniosek pos. Łypacewicza, by amnestji poddać 


| wszystkie przekroczenia lascwe i uwolnić od 


bu Grabski ma zamiar poinformować Izbę OJ 


kar i nawiązek na rzecz poszkodowanych wsku- 
tek t. zw. delraudacji leśnej. Wyśłuczono z 
amnestji polityczną karygodną działalność na 
rzecz obcego państwa, a na szkodę Polski. 


Walna comowa 


krakowskiej u schyłku sezonu wartościowego wi-|Stwo skarbu wniosło do Sejmu szereg proje- 
dowiska, które wzbogaca tegoroczny dorobek rc- kitów ustaw, które Sejm rozpatrzeć ma w csa- 
pertoaru trwałym przyczynkiem, należy się dyrek- |Sie najbliższym. Między projektami temi znaj- 
torowi Trzeińskiemu zasłużone uzuanie i podzięka. ;Qują się: prowizorjum budżetowe na 3 kwar- 
| W, Pr. jtał, projekt podatku maiątkowego, podatku od 
spółdzielni oraz prejekt ustawy o środkach 
— |przygoiowawczych do wprawadzenia waluty 


w Budszrji 


RUCH CHŁOPSKI STŁUMIONO. 
Paryż, 14 czerwea (FAT). Doniesienia z Bul- 
igarji podają, że sytuacja dotychczas nie jest 


| Z sali sądowej 


? WYROK W GŁOŚNEJ SPRAWIE SZPIE- 
GOWSKIEJ. 


W dniu wczorajszym przy natłoczonej oso- 
bami ze ster wojskowych rozpraw sądu wojsko- 
wego przy ul. Montelupich, o godz. 11 rano o- 
glosił przewodniczący trybunału pułk. dr Biel- 
ski wyrok w sprawie urz. wojsk. Michała Ta- 
bora, urz. wojsk. Oskara Hossego i kap. Jó- 
zCfa Zwierowskiego. 

Wyrokiem tym urzędnik wojskowy Michał 
Tabor został uznany winnym zbrodni szpiego- 
stwa i zdrady kraju i ukarany ciężkiem wię- 
zieniem przez przeciąg 10 lat z pozbawieniem 
wszelkich praw i urzędu i bez zaliczenia na po- 
czet kary 8-mio miesięcznego aresztu śledcze- 
go. 

Natomiast urzędnik wojskowy Oskar Hosse 
i kap. Józef Zwierowski zostali od oskarżenia 
w całości uwolnieni, przyczem w motywach 
wyroku trybunał orzekł, że ludzie ci byli tylko 
ofiarami nieszczęśliwych pozorów i nieszczę- 
śliwego zbiegu okoliczności. 

Prok. wojskowy pulk. dr Bartik zgłosił za- 
żalenie nieważności od wyroków  uwalniają- 
cych, wobec czego obrońca Hossego dr Zdzi- 
sław Kwieciński prosił trybunał o uchylenie a- 


resztu nad uwolnionym Hossem. Trybunał przy | 


chylił się do wniosku obrońcy i rozkazał Hos- 

sego natychmiast wypuścić na wolność. 
Skazany na lat 10 Tabor zgłosił przez obroń- 

cę dr Schoenwettera zażalenie nieważności. 


DRUGA SPRAWA VORZIMMERA. 

Przed sądem okręgowym karnym w Krako- 
wie zakończyła się wczoraj druga sprawa Mav- 
rycego Vorzinimera, oskarżonego wspólnie z 
nicjakim Stefanem Chmielem, odbywającym o- 
becnie karę 4 lat więzienia o zbrodnię przeciw- 
ko moralności. 

Na wstępie sąd zarządził na wniosek proku- 
ratora tajność rozprawy, wobec czego poprze- 
stajemy jedynie na stwierdzeniu, że oskarżony 
Vorzimme cofnął swoje pierwotne zarzuty i do- 
niesienia, będącąe podstawą oskarżenia. 

W toku postępowania dowodowego rola 
głównego świadka przypadia Haciorkowi, zna- 


i 


nemu ze sprawy Komorowskiej, który obeenie! 


znajduje się ponownie w areszcie śledczym, a 
bezpośrednio po aresztowaniu Vorzimmera był 


jego powiernikiem w areszcie. Odezytano rów- | 


nież zeznania Droehlicha, zasądzonego w gło- 
śnej sprawie o fałszerstwo koron czeskich, 
który w czasie swego pobytu w areszcie odgry- 
wał rolę zastępcy prawnego i opiekuna areszto- 
wanych. 

. Po przesłuchaniu lekarzy znawców sądowych 
1 wywodach obrony ogłosił sędzia orzekający 


r. Stuber wyrok uwalniający. Vorzimmera bro- 
nil odw. ac Ostrowski. 


Jak się dowiadujemy, Vorzimmer wniósł w 
tych dniach ponowną prośbę o odroczenie od- 
SIądywania kary 1%2-rocznego więzienia za na- 
pad na sędziego, do 10 lipca br. Decyzja Izby 
radnej w tej sprawie ma zapaść po zbadaniu po- 
przedniem V orzimmera przez lekarza sądowego 
co do stanu zdrowia skazanego, 


złotej. 


POŻEGNANIE PIŁSUDSKIEGO. 

Warszawa, 14 czerwca (PAT). Wczoraj w 
poludnie w gabinecie szefa sztabu generalnego 
cdbyło się pożegnanie ustępującego szefa szta- 
ku generalnego marszałka Józefa Piłsudskiego 
przez szefów oddziałów i wydziałów sztabu ge- 
neralnego, reprezentujących wszystkich ofice- 
rów, pracujących w sztabie generalnym. Obec- 
ni byli między innymi jen. Serda-Teodorski, ko- 
mendant wyższej szkoły wojennej Tokarz, szef 
wojskowego instytutu naukowo-wydawniczegc, 
oraz pułkownik Jaźwiński, szef wojskowego 
instytutu geograficznego. 

Marszałek Pilsudski przekazywał wczoraj a- 
gondy szefa sztabu generalnego jeneralowi dy- 
wizji Stanisławowi Hallerowi. 


2 Semu 
MI (Tełeftmem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 14 czerwca, 
Dzisiejsze posiedzenie Sejmu przeciągnęło się 
z powodn przedlużania się dyskusji nad spra- 
wozdaniem komisji rolniczej o projekcie usta- 
wy komasacji gruntów. Dyskusja ta, jak i nad 
mastępującym punktem porządku dziennego 
|w sprawie dokonania zmian granie miejskich 
[na obszarze byłej dzielnicy austrjackiej, wy- 
ipłoszyła z sali obrad nawet najcierpliwszych 
|posłów. W głosowaniu nad tym punktem po- 
rządku dziennego ujawnit się wyraźny podział 
Izby na dwie grupy: na reprezentantów intere- 
„Sów ludności miejskiej i przedstawicieli ludno- 
"ści WiCjskiej, 
Nie zmieniły atmosfery Sejmu równieź dwa 
nagle wnioski, mianowicie wniosek klubu bia- 


| 


t 
l 


jasna. Ruch chłopski podobno sthtmione. Stam- |landzka”, a posłowi Janowi Dąbskiemu wręczył 
bulijski ma się ukrywać w górach. 


OŚWIADCZENIE RZĄDU BUŁGARSKIEGO. 
Sofja, 14 czerwca (FAT). Bulg. Ag. Tel. Mi- 


nister spraw zagranicznych oświadczył dzien- | 


nikarzom zagranicznym, że ruch, który strącił 


gabinet Stambulijskiego, 
wojskowego, lecz tylko czysto polityczny cha- | 


| 


| 


nie ma charakteru 


rakter. Broni użyto tylko w tym celu, by po- 
czynić pewne kroki konieczne dla utrzymania 
porządku i zapobieżenia ewentualnym próbom 
poru ze strony zwolenników Stambulijskiego. 
Wobec pogłosek z pewnych kół, że olulenie 
rządu Stambulijskiego odbyło się przy pomocy 
komitetu macedońskiego, mowea oświadcza 
imieniem rządu, że ruch, który spowodował u- 
padek rządów agrarjuszy, był wyłącznie ru- 
chem bułgarskim. Obawy zagranicy, jakoby 
Bbulgarja zmierzala do polityki wojennej, są zu- 
pełnie nieuzasadnione. Rząd obecny, który wy- 
szedł z luda, jest rządem porządku, który po- 
przedni rząd podeptał i jest zdecydowany upra- 
wiać politykę wojskową. Sąsiedzi Bułgarji nie 
niają powodu do obaw z powodu zmiany rządu, 
co jest sprawą czysto wewnętrzną Buigarji. 
Wreszcie oświadczył mowea, że musi ode- 
przeć uwagi pewnych pism zagranicznych, po- 
mawiających nowy rząd o porozumienie z 


Niemcami i Węgrami i twierdzących, jakoby | 


wypadki w Bułgarji byty przygotowane za po- 
rozumieniem z Niemcami, 


4 okupacji Kdneuskiej 


CUSKICH. 
Londyn, 14 czerwca (PAT). Reuter. Pod prze 


"Z Gniem 15 bm. 


ny na ambasadora sowieckiego w Berlinie, Przy- 
byi on do Gdańska drogą morską, a następnie udał 
się do Sopot, gdzie zjechali się zagraniczni przed- 
stawiciele komunistyczni. 3 


= -3 “e 


Dział ekonamiczny 


* PODWYŻSZENIE CENY BONÓW SKARBO- 
WYCH. (AW). Minister skarbu z dniem 15 czerw» 
ca br. ustanowił cenę emisji 6% bonów skarbo- 
wych serji A. B. C. na 13.500 mk. za 1 złoty. 

* NOWA EMISJA BONÓW SKARBOWYCH. 
Suma emisji S. L A. 6% złotych bonów ska:bo- 
wych, ustalona rozporządzeniem z dnia 30 marca 
1923 roku po wypuszczeniu serji I. A. 6% bonów 
na lt) miljenów, podwyższa się do sumy 10,800.000. 
zostaje wypuszczona serja I. D. 
6% bonów w odcinkach po 10 i 100 złotych pol- 
skich z terminem płatności 15 grudnia na sumę 
14,200.000, Sprzedaż 6% bonów S. I. D. odbywać 
się będzie za gotówkę i za obligacje 5% długoter- 
minowej i krótketerminowej pożyczki Odrodzenia 
z roku 1920. Obligacje będą liczone według oceny 
nominalnej z doliczeniem wartości kuponu. Sprze- 
daż za gotówkę odbywać się będzie w centralnej 
kasie w oddziałach P. K. K. P. i w upoważnionych 
miejscach. Do przyjmowania za 5% długo- i krót- 
koterminową pożyczkę Odrodzenia npoważniona są 
jedynie oddziały P. K. K. P. Cena emisyjna 6% 
now S. L D. będzie ogłoszona przez ministra 
skarbu w gazecie urzędowej. 4% bony S. 1. D, bę. 
dą przyjmowane przed terminem płatności przy 
|mszczaniu podatku po najwyższej cenie emisyjnej 


wodnietwem Baldwina odbyło się posiedzenie | 9d dnia 15 czerwca do dnia spłaty. 64, bony S. 1. 
gabinetu, na którem rozpatrywano sprawę re- D. będą spłacane w myśl ustawy z dnia 22 marca 
paraeyj. Przed uplywem przyszłego tygodnia | 1923 roku od 15 grudnia 1923 roku do 14 czerwca 


łoruskiego w sprawie pogwałeenia konstytucji 
przez bezprawne uwięzienie posła Paranowa, 


skazanego, jak wiadomo, przez sąd białostocki 
za antypaństwową dziaialność na 6 lat wię- 
‘zienin i wniosek prawicy w sprawie napadu na 
,posia Strońskiego. r 
| Za nagłością pierwszego wniosku oświadczył 
„się również minister sprawiedliwości Nowodwor 
(ski, wobec czego Izba nagłość wniosku jedno- 
„myślnie uchwaliła. 
| Drugi wniosek w sprawie napadu na posła 
 Streńskiego, postawiony przez kluby Z. L. N., 
Chrześc. Nar., Chadecję, motywował pos. Du- 
banowiez, Na wywody te odpowiadał pos. Pio- 
'trowski (F. P. $.), który w pamiętnych dniach 
| grudniowych pobity został przez bojówkę en- 
deeką na placu „Trzech Krzyży“. Poseł Pio- 
trowski w przemówieniu swojem zaznaczył, że 
janormalne warunki polityczne, w jakich ży- 
iiemy, wywołane są wlaściwie działalnością 
endecji, która doprowadziia do takiego podnie- 
‘eenia umysłów. Jeżeli poseł Stroński został na- 
padnięty, to stalo się to wyłącznie z winy en- 
decji, jednakże P. P. 5., chcąc wyprowadzić po- 
litykę na czyste wody, postanowila głosować 
za nagłością wniosku. 

W czasie dyskusji nad nagłością tego wnio- 
sku pojawił się na ławach rządowych nowo- 


nie należy oczekiwać oświadezenia rządu an: 
gietskiego co do polityki Anglji. Panuje prze- 
konanie, że koniecznem jest dojście do porozu- 
mienią, oraz, że należy użyć wszelkich środ- 
ków, by osiągnąć takie porozumienie, któreby 
umożliwiio zgodę i dało wytyczne, któremi 
miełiby kierować się aljanci. Między stolicami 
sprzymierzonych odbywa się żywa wymiana 
zdań. Ponieważ Francja uczynila kwestję bier- 
nego oporu najważniejszym punktem rokowań, 
usiłuje rząd angielski dokladnie zbadać, co 
Francja rozumie przez ukończeni ebiernego o- 
poru i czy możnaby prowadzić wspólną poli- 
tykę, któraby zadowałałą oba państwa. 


STAN OBLĘŻENIA W OKUPACJI. 
Essen, 14 czerwca (AW). Według ostatnich 
wiadomości, zarządziłi Francuzi w Dortmundzie 
w Recklinghausen, w Wanne, Herne i Hoechst 
okostrzony stan oblężenia. 
Berlin, 14 czerwca (AW). Według informa- 


cji tutejszych pism, zarządzenie stanu oblęże-! 


nia rozciągnięto równieź na miasto Wormację. 
W związku z sankcjami przeprowadzanemi w 
Dortmund, zarządzono przymusową rewizję we 
wszystkich bankach tamtejszych, konfiskując 


mianowany minister spraw wojskowych jen. przy tej sposobności 40 miljonów marek. 


11924 roku przez centralną kasę państwową od- 
dzialy P. K. K. P., oraz ewentualnie inne instytu- 
cje, upoważnione do tego przez ministra skarbu, 
a począwszy od 14 czerwca 1924 roku do dnia 12 
grudnia 1950 roku jedynie przez centralną kasę 
państwową. 

Rozporządzenie to wchodzi w życie z dniem 15 
czerwea 1923 roku. 

* OGRANICZENIE WPŁAT W P. K. O. „Kurjer 
Poranny“ donosi: P. K. O. ogranicza wysokość 
wpłat złotowych w kasach P. K. Q., przyjmowa- 
nych do 50 złotych polskich ną jedną książeczkę 
oszczędnościową dziennie. 

* PRZYCZYNY SPADKU WALUTY POLSKIEJ 
W GDAŃSKU. Według informacyj, nadesłanych 
„Kurjerowi Porannemu* z Gdańska, przyczynę 
spadku waluty naszej upatrują tamtejsze poważne 
stery nie w alarmujących pogłoskach, jak się to 
często czyta w dziennikach, lecz w braku zaufania 
i w lekeeważącej ocenie w stosunku do sfer, rzą- 
dzących obecnie w Polsce. 

Co się zaś tyczy Gdańska, gdzie zniżką marki 
|polskiej zaznaczyła się najbardziej zastraszająco, 
to wpłynął dodatkowo na nią niesłychany w osta- 
tnich dniach wzrost spekulacji z Warszawy, rzu- 
cającej obecnie bezkarnie miljardowe sumy pol- 


skich marek na rynek gdański. Dolacza się zaś do 


sprawy. dotyczące wolnego miasta Gdańska. G 
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spółck zarobk. Poznań 135—145—14232, Bank związ- 
ku ziemian 25—22—25, Sole potasowe 2%--295—305, 
Puls 225—215—200, Wildt 183%, Cukier Warszawa 
050—1.500.000—1,450.000, Częstocica 750—800—715— 
850, Firley 12346—15, 4 i 5 emisja 65—66, Drzewrv 
przemysł 10-—20'25—20, Cegielski 61—53—56. V 
drzejów 230—200—210, Rudzki 98—94—98, 3 enu- 
03-—88—90. Ursus II 81—16—78%, Parowvży 115— 
180—126, Hurt 21, Żegluga 31—34—32%, Elektrycz- 
ność 800—290, Spirytus 160—155—16U. Polska nafta 
30—3274 —3114, Lenartowicz 26—247:—26, Siła i świa 
tło 65—63, Ćmielów 66—64. Norblin 66—64—63, Pol. 
tow. elektr. 36—24, Kijewski 120, Czersk 445—530— 
520, Gosławice 215—205—210, Michałów 8U0—90—85. 
Łazy 24—25, Węgiel 165—215—200, Lilpop-Rau £5— 
14—16, Ostrowice 295—315—310, 5 emisja 260—270. 
Rohn Zieliński 48, Starachowice 310—380, 5 emisja 
580—350, Pocisk 66—60—63, Zieleniewski 380—365, 
Żyrardów 6,000.000-—6,200.000—6,150.060, Borkowski 
58—514—54, Haberbusch 120—125. Nobel 13214—125 
127, Pustelnik 90—80, Chodorów 190—165, Spiess 70- 
65. Bclpol 20—21, Tepege 125. 

Waluty: Dolary Stanów Zjedn. 86500—86U40, sprze- 
daż 86430, kupno 855170. korony czeskie 2595—2570. 
marki niemieckie 0'83—0'79. 

Czcki: Belgja 4760—4700, sprzedaż 4765, kupno 
47156, Berlin 66376—0'79. sprzedaż 0'81, kupno OTT, 
Gdansk 0*9—0'79, sprzedaż 0'81. kupno U 14, Holan- 
dja 34700, Londyn 410.000—402.600), sprzedaż 404.000, 
kupno 460.000, Nowy York 86500—88000—86000, 
sprzedaż 86430, kupno 86570, Nowy York drobne 
sprzedaż 86380, kupno 55520, Paryż 5550—5535, sprze- 
daż 5565. kupno 5505, Praga 2595—2570. Szwajearja 
15850—15806, sprzedaż 15875. kupno 15725. Wiedeń 
113—-109, sprzedaż 11034. kupno 107346, Włochy 4070. 

Papiery procentowe: Miljonówka 1725, 44% kred. 
ziemskie za 100 rubli 4300—41%, 5% Warszawy 350— 
520. Pożyczka złótowa. 85000—90000. 

GIEŁDA LWOWSKA, (14 czerwca). Amerykańskie 
'84300—85300, trans. 83500—85000. czeki £4500—80500 
itrans. 840(0—565000, drobne 64000—85000, kanadvi- 
shie 820u0—-82500, dynary 800—8520, czeki 830-850, 
angielskie 895.000—399.0600, czeki 396.000—400.000. 
belgijskie 4(4—4800, czeki 4650—4900, trans. 4t 
francuskie 5050—5125. czeki 5050—5125, trans. Mi» 
3125, holenderskie czeki 32500-—33500, trans. 33009. 
szwajcarskie 15000—16060. czeki 15000—16000. trans. 
15000-—15825, austrjackie 114—1'M6. czeki 115—1'18, 
j czeskie 2460—2520, trans. 2450—2490, czeki 2485—2530 
trans. 2423—2500, węgierskie 14'26—1450, czeki 1450 
1470, rumuńskie 470—490, ezeki 480—435, trans. 420— 
490, włoskie 4195—4220, czeki 4195—4220, trans. 4200 
trupa 085—090, czeki 0'81—0'93, trans. 0'88— 

i93. 

GIEŁDA SZWAJCARSKA. (14 czerwca), Berlin 
0:00.53, Holandja 21830, Nowy York 55750, Londyn 
20'71, Paryż 3535, Medjolan 25'80, Praga 16/65, Bu- 
dapeszt 0:08. Bukareszt 2'85, Belgrad 605, Sofja 6'80, 
Warszawą 0*00.75, Wiedeń 0'00.48 5/8, austr. korona 
stemplowana 0*00'78%. 
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EJ EKZZ POP TEE S T O 
Nadesłane, 


Artykuły w tym dziale nie pochodzą od Redakcji, 


nia 16-go czerwca b, r i codziennie w ogrodzie 
hotelu „Monopol“ koncertować będzie orkiestra salo 
nowa. Początek o godz. 8-mej wieczór, Bufet zaopatizon: 
w ciepłe i zimne przekąski, Kuchnia wyśmienite 
Menu z 3 dań 8.500 mkp. 1502 1 
O liczne odwiedziny uprasza 
: Z. BILLET, 


4 "M 113 


IGWA RENORNA 


= GEN 
= 


3obota 16 Czerwca 1938 


upuję złote, srebrne, oraz stare 

sztuczne zęby. Płacą za ząb od 

6—20 tys. mkp. — S. Landau, ze: 

garmistrz, Kraków, ul. Sienna 17. 
1498 1 7 


Pierwszorzędna pracownia 


nbrań məskich pod firmą 
Józef Bross 
w Krakowie, ul. Pańsha 9, 
(przecznica Andrzeja Potockiego), 


przyjmuje wszelkie roboty w zaki08 
krawiectwa wchedzące i wykonuje 
dokładnie według najnowszych żur: 
nali angielskich. 
Ceny bardzo przystępne. 
1442 3 2 


| ue garderobę męską, uży- 
wang, Zawiadomienie korespon- 
dontką lub astmo. Schmaus, Kraków, 
ul. Szeroka L. 22. 1477 3 10 


Bo aka z kil- 
kulai, praktyką w większych 
przedsiącioratwach, w Baakn, pcazu- 
kujo posady. Zgłoszosia pod „Samo- 
dzieina* Rich, Szczepańska 9. ł4i1 


farsme panna, izt., ze szyciem, 

sajnaia się g :spodarsiwem, Zgłe- 

szeula „Dla Cecylji* przyjmuj 

Administcacja „Nowej Reformy”. 
12.0 


Naprawy 


(WEAN | TRGSZYA (0 SZYCE 
przyjmuje 32663: 
E. NIEMETZ 
Karmolioka 15. 
Nowość! Nowość! 


Wacław Grabiański 


Mietysknecje tiit 


(humoreski) 
Strażniczki cnoty. — Fuszer. — 
Inny departament. — Tajemnica 
letniej nocy. — Frzygoda sa- 

mobójcy. 
Cena zasadnicza 0.50. 
Tegoż autora: 


Cena zasadn 


Wojenny balonik . . 1.— 
Piekło . ... „. „ . 2.56 
ymy i proza „ . . 1.50 
Przesilenie . . . . 1— 
Dwie nowele. . a 0.55 


Mnożnik — ustalany przez Związek 
księgarzy-wj dawców w Warszawie. 


- Gebethner i Wolff, Kraków. 


5) Tanio 28 
Bielszis materjały 


na ubrania i kostjumy 


Rraków, ul. Pawiśle 10, II p. 
138/565 


ksiągarnia katolicka 


Kraków, ul. Flerjańska 1 
otrzymała na skład kilkanaście 


ostatnich egzemplarzy | 


dzieł: 


H. Bartoszewicz. Historja 
na usługach ludzi i stronnictw. 


Rok 1863. Tom drugi (rzadkość) |ydzie też można nabywać maszyny. Zastępstwa na prowincję nózielimy solidnym firmom. ld 


Cena 3000 Mk. 


K. Bartoszewicz. Kwe-| 


stjonarjusz małżeński i M. Biel- 
skiego 10 przykazań mężow- 
skich. Cena 600 Mk. 

K. Bartoszewicz. Wojna 
żydowska w r. 1859 (początki 
asymilacji i antysemityzmu). 
Cena 1800 Mk. 

Pieśni polskie. Najlepszy 
wybór pieśni narodowych — 
ozdobnie oprawne w płótno 
angielskie, ze srebrnym orłem 
1800 Mk. 

(Dzieła te oddawna są wy- 
czerpane w handlu księgar- 
skim). 83 


„rzewodnik turystyczny po Krakowie. 


Wawel i muzea: 
Zamek królewski na Wawelu zwiedzać można od godziny | teleton 468; godziny urzędowe: od 8—3. Izba skarbowa (Władza skar- 
9 do zmroku, Wstęp do Zamku 500 mkp. (Zarząd Zamku królewskiego | bowa l instancji na Województwo krakowskie) ul. Helclów 1. 2, II p., 


tel. 1262), Groby królewskie, 


w katodrze na Wewelu zwiedzać można w dnie powszednie o gro- 
dzinie 10, w niedzielę i święta po nabożeństwach. Groby zasłużo- 
nych w krypcie na SXałce, grób Skargi w kościele św. Piotra, 
oraz skarbiec N. P. Marji zwiedzać można w chwilaca wolnycu 
od nabużeństw, za zgłuszoniem się do zakrystji. Muzcum Narcdowo, 
Sukiennice, tel. 168, otwarte jest codziencie od godz. 10—2, 
2000 mkp. od osoby; zbiorowe wycieczki otrzymują zniżki w kancelarji 
Mczesm w Sukiennicach. Muzeum im. Eryka hr. Czapskiego, 
u'. Wolska 10, wraz z lapidarjum, otwarte z wyjatkiew wtorków 
i pistków codziennie od godz. 10—92, za opłatą 1000 nkp. od osoby. 
Zniżki jak poprzednio. Dom i muzeum Fama Matejki, ul. Florjań 
tks 41, dzieła i zbiory mistrza, otwarte codziennie od 10—2, za opłata 
50) mkp. od osoby. Zniżk: jak poprzednio. Barbakan Czyli t. zw. 
Rondel bramy Florjańsxiej, zabytek architektnry z końca XV 
i XVI w. w lecie otwarty przaz cały dzień, w miesiacach zimowych 
ra zgłoszeniem się w kancetarjł (najmniej 5 osób) za opłatą 1000 mkp. 
2d os:by. Zniżki jak poprzednio. Włsła Marjacza w lecie otwarta 
codziennie od godz. 10—12, w miesiącach zimowych za zgłoszeniem się 
w kasie muzealnej w Sukiennicach. 
jak poprzednio. Muzeum Czartorysxzich, ul. Pijarska 6, otwarte dla 
zwiedzających we wtorki i piątki od godz. 9—1 w południe, o ile w te 
dni nie przypadną święta. Miejskie Muzsum przemysłowe, ulica 


Smoleńsk 9, tel. 1339, otwarte od 


na Wawelu otwar codziennie. Wstęp w niedziele, wtorki i czwartki 
60 mkp., w inne dni 100 mkp. Wystawa Towarzystwa Sztux 
pięknych, pl. Szczepański J, tel, 8, vtwarta codziennie od g. 10—4, 
Wstęp 5000 mkp. Wystawa przemysłu polskiego Ligi pomocy 
przemjzłowej ul. Straszewsziego |. 28, wstęp wulny od gudziny 9—1 


1 od 3—6, 


TAEA ESN ENTANA AANE N S 5ĄDSOASTASONE/ RENEA EIA ZTADONECH 


MASZYNYDRUKARSKIE 


względnie urządzenie drukarni 


poszukujemy natychmiast. 


SEZON 1923 R. SEZON 1923 R. 


KONIG 


TOWARZYSTWO DZIERZAWY | | ok st way eoni aeea 
| | Ą F p 4 kj m p. p" z = Wiedeń, l, Spiagelsasse L. 8. 
ZÀ KŁAD JW KAPIEL 1 WYCH 5 F F TFE 1 Bielizna i Pijamy na miarę. 
ZZ Eomae | Marienbad, wilia „Helvetia“ | Krawatki | 
Zentralbad Ha!bmayrhaus Goldene Kugel j 7 7) 


Kaiserstrasze 
poleca pierwszorzędnie urządzone pokoje: 


Pokój o jednem łóżku od 10 K cz. 
Pokój o dwóch łóżkach od 20 K cz. 
Winda, kąpiele, telefon w domu. 


Właściciel: Adolf Pinkusfeld. 


Naubad 


Hotel Teplerhaus 
Wysyłka wód mineralnych 


Inspekcja źródeł 


Neuklinger 
Anker 


| Artykuły garderoby męskiej. 149% | 


Hotele i kurhauzy pierwszego rzędu! 
Dla gości kuracyjnych z krajów o słabej walucie, szczególnie tanie ceny 
pensjonatów i pokoi. 


Pierwszorzędne pen*ion z pokojem dziennie od 45 koron czeskich; pokój 
o jednem łóżku od 10 koron czesk.; o 2 łóżkach od 20 koron czesk. począwszy, 


Na zapytania we wszystkich jezykach odpowiada się gratis i natychmiast 


począwszy. 


przy równoczesnem przesłaniu prospektu. 955 1 4 
H z . D . e b . d e 1 k P S k A 
Sezon od 1 maja do 20 września. Bibljoteka Towarzystwa Szkoły Ludowej DE eaae e onila Ali, 
Międzynarodowe kłusowe wyścigi konne od 24 czerwca do końca sierpuia. Kraków, ulica św. Anny L. 5, I. p. FABRYKA LEN KONOPNYCE 


STANISŁAWA WAŁKOWIŃSKIEGO 

dawniej Kazimierz Wałkowiński 
KRAKÓW—ZWIERZYNIEC, ULICA LELEWELA L. 1L. 
Uwaga: Z firma tego samego narwiska i sklepem nie mam 

nie wspólnego — a znajduję się jedynie tylko pod powyższym adresem 


1181 
jest najlepiej zaopatrzoną i najtańszą 


WYPOŻYCZALNIĄ KSIĄŻEK 


W KRAKOWIE. 
Przeszło 20.000 książek. Wielki wybór nowości. 


twa solny 19/22 Bme, tocha, | Ażnun chromowy kryst., 

źwas siarkewy 86 Bme, tochn. Alan potęsowy w kawałkach, 
iwas azotowy 86 140 Bao, teohka. | Aniychtee krystal, i peielkowy, 
Ewas nkamulttorewy 29 Bme, Buremkmit kriet., 

Kwas octowy 80% chow. czysty, | Slarczam miodzi | żelaza, 

Ból glandarską, kalcyn „waną i kry- | Slaaćką syc. w laskach, 


Gleit ołow. (B oib*rgera), 

Min]juma ołuw. (Bleibergora), 

Eiel ołowiu ohem. cz, (Bleibergera 
i „Hamburger*), 

Litophea 0%, i 32%,, 

Wosk montaaowy „Riebeck*, 


0+9+*PYŁOYOPOOPOLOOLOOOLPOOROCOPOZOPOOCOPOPO"P"O 
NIEJSTOWOŚĆ KURACYJNA 


staliczną, ; Caierdx wapna 119/115, Baialeniq tranouską, M s ; RA 
Tel gorzką, techn. i apteczną, saletrę potznową, Szelak orange TN. i rubin, Działy: beletrystyczny, nankowy i dla dzieci, bogato ś Ślasi 
śałeniak proszk. 93/100%,, gaialxnii (Hirschhornsalz) Blej kostny „Strem* zaopatrzone. 804 (Siąsk) i (Slask) 


Žalsxtjak subi. w kawałkach. 
Xaltaling w łaskach, 
$ctan ołowiu kryst. (Bleizuokec), 


Bodę bicarbonat, oddawna z doskonałym skutkiem stosnie sią iło chorób 


serca, krwi, przy Cierpiemiack nerwowych, kobiecych 


Specjalność: lektura dla młodzieży szkolnej. ER" 


pa” eaaeo poleca do natyohmiastowej dostawy iaia „ak. O „ln SPA Z WH gr PW a W. MZ. Laa m Najsilniejsze Źródła arseno żalaziste. 

m > k ń : i Włótno. 3 
dózei Jjacobsokn, Kraków, Wrzesińska 3. Telef. 3065. Naturalne kąpiele mineralne i błotne 1135 

Telegramy: „Söze! Jacobsohn, Eraków". 1126 , 4 22092020900400460020000006090000060000000030 

sma Zakład ślusarsko -mechani :zny po 2! 4... AMRE M | EA 
gł e s z a 
Ak: ażżżiżżiżżżii Jańa Jachimczyka i Ski [f Widokówki i Album 

Ej, À ana Jachimczyka I SKI 0KÓW a y 
sy SAMOCHODY SAMO CHODY w Krakowie, ul. Starowišina L. 14 Krynicy, Rabki, Zakonanego, Szczawnicy, (4; gwi a ro 
7 z : i zj f i tkich ionych lotnisk i młejscowości kapiwowych posiadamy na 
H wykonuje wszelkie roboty w zakres ślasa;stwa i mecha- DE 8 loer KE a 28 Kl w 
4 miki wchodzące, — Zakład jest specjalni urządzony do składzie lub vakonsjenn (ny ać: dg wzorów lub fotografij 
i 66 wykonywania i naprawiania drzwi zelaznych, sklepowych (2 ad "Ra 

S í i żaluzyj. — Podejmujo się napraw maszyn do szycia, rowe- Gwarantujemy za pierwszorzędne wykogaaie światłodrukowe po conach 
-g rów, primusów, maszyn rolniczych i t. p, — Do naprawy tańszych od zagranicy. 1398 3 3 
Hii 99 maszyn rolniczych na żądanie wyjeżdża na prowincję. Saloa Malarzy polskich 

> i ; ; 974 A 
Ea 4- i 6-cylindrowe, z motorem bezwentylowym Ceny bardzo przystępne. 

u , £ , A 

Aj ostatnie słowo techniki samochodowej, | Henryk Frig Sp. z ogr. odp. 
s4 , n 

| | Kraków, ul. Floriańska 37. 


3 „DODGE: 


s] jeden z najlepszych samochodów amerykańskich, 
ł nadający się na najgorsze drogi i piaski, poleca 
„| „Oracovie automobile“, Kraków, ul. Mikołajska 2 


ka. Dostawa natychmiastowa lub krótkoterminowa. 


F; Opony »MICHELINe na składzie. 
KTTTYTTT 


Składnica maszyn inarzędzirolniczychi przemysłowych |. 


Spółka z ogran. odpow. we Lwowie, ul. Halicka L. 21 115933 
(dawniej L. Niemczycki i Ska) przy Towarzystwie agrarne-osadniczem, prowadzi wyłączną LĘ EM 
sprzedaż na Małopolskę wyrobów Zjednoczenia polskich fabryk maszyn i narxędzi rolni- { 
czych (Wacław Moritz w Lublinie, Jan Zawadzki i Ska w Warszawie i „Sierpczanka* |1 £ 
w Sierpcu) i poleca maneże od l- do 8-konne, młucarnie ręczne i kieralowe, wialnie, | | 
sieczkarnie, pługi jedno i wieloskibowe, kuitywatory, brony i t. p. Wystawa wzorów jó ġ& 
znajduje się w Związku ekonomicznym Kółek rolniczych we Lwowie, ul. Mickiewicza 26, || 


+99 9999+92 


Pańtyóre, ul. Madwidcństa L [b 


SA 
„> 4 


Flia: wia Szzepańska L. 3 


poleca 


—| DZIAŁ IL | 


na bieliznę i 


BŁOTNA prześcieradła. 
JEMINY xi i Fsetachy. 
RĘCZAIKI 5asorawe. 
DiN 


DZIAŁ I 


na ubrania me- 
H skie, nakostju- 
my i suknie 


damskie, na ubranka 
dziecięce. 


SUKNA DAMSKIE 


DZIAŁ III. 


UBRANIA 


męskie 
i 


męskie, 
UNIĘ "e 
i dziecięce, 
boksowe, chówro i la- 
kierowe. 840 


LAGORATORJUM KOSMETYCZNE 


FRANCISZKI BUDZIASZEK 
W KRAKOWIE — ULICA GRODZKA L. 3 


na bieliznę i 
pościel. 


Magazyny otwarta 


sda Sól nadających w różnych kolorach. MARŻE gładkie i chłopięce od g.8 rano do 6 wieczór 
wybór bardzo młodociany kolorowe. 
ME wygląd. z zwłasnych fabryk bez przerwy. 
Na prowincję wysyła się za zaliczką. PÓŁ OEŁNU, KLOTY, konfekeyjnych. 
Przy zamówieniu uprasza się nadesiać zadatek. 
Ceny konkurencyjne. 3836 2 9 


Magistrat, plac WW. Świętych L. 3, tel. 46; godz. przyjęć w prezy- 
djum miasta: od 12—2 z wyjątkiem niedziel i świąt, godziny urzędowe 
od 8—2, Byrexoja kolei państwowych, plac Matejki L. 12, telefon 
2458; godziny przyjęć: prezes dyrekcji od 11—1, godz. urzęd.: od 8—3 | GE 
z wyjątkiem niedziel i świąt. Dyrekcja policji, ul. Krupnicza L. 34, j8 


Z Czech - |Wózki zesse eored a | Mrgrzyn ręktwiczniczy 
i tmianteryjny 


sprowadzaną drogą wodę karig- newienia i ieperac je tychże, Gramy 
f R 


badzką zastępuje w znpełności, |obciąga na poczekaniu. Piechowicz, 
Rraków, UL. ŚW. Anny 2 


wcdłag orzeczeń lekerskich Krakow, ulica Mikołajska L. 7. 
N aj wi ę ks zy woda mineralna EPKBADAEONETA  SFAELASTAKOZKÓZ 
poleca rękawiczki, pończochy, 
parasole, płaszcze gumowe, 


w Małopolsce larltal Mihom Zaia tołograilczny „Erna“ 
kurtki nieprzemakalne po ce- 


ulica Starowiślna (ples Wielopole), 
| skid tortepiunów - z rządowo-uprawn, 'abryki 
nach najniższych. 


przystanek tramwaju 3 i 6, wyko- 
| Heleny Umołaslie | R. Rzącai Chmurski 


nuje fotografje na legitymacje, 
w Krakowie, ul. św. Gertrudy 4, 
ul. Szewska 9, L p. 


telefon Nr 225, Frezes Izby przyjmuje strony codziennie od godz. 12—1 
z wyjątkiem niedziel i świąt; w biurach godziny dla stron od 11—1. 


ICSICEKCZY ZNA SEK ZATEADZIOZICE 0 DOKKZBELZASLTŃKZDYCZZEAJE ALAINEN 
Biura kupna i ogłoszeń. | Lakoratorjum kosmetyczne 


| Franciszki Bedziaszań, Grodzka 3, |. p. 


„Uczciwość“ Binrokupnaisprze- | ojeca dobrze zaopatrzony zakład || 
daży kamienic, realności, folwarków | w wyroby kosmetyczne, włosowe 
sprzedaje i przyjmuje do kopna. oraz kupuje wyczeszki, 


grób Mickiewicza i skarbiec 


za opłatą EAANEN EAEN S EAEAN AEAEE 


Magazyn mód 
RELENY POPIEL 


paszporty i wszelkie zd ęcia foto- 
graficzne w 5-cia minutach. 
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